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Połów dzieci na wędkę koron
Kiesłythsny podstęp agrarjuszy czesklcii

1 'O RA W SK A OSTRAW A. 
(PAT). Wśród rolników pol
skich na Śląsku n Olzą panuje 
wielkie poruszenie z powodu 
nowego zamachu ze strony cze
skiej na stan posiadania rolnic
twa polskiego w Czechosłowa
cji

W  czasie chwilowych trudno
ści, w jakich znalazły się pol
skie instytucje finansowe w Cze 
chosłowacji, zadłużyli się niektó 
rzy rolnicy polscy w czeskich ka 
sach Frydeckiej i Misteckiej na 
sumę około 5 miljonów koron.

Okoliczność tę pragnie obec
nie dla celów czechizacyjnych 
wykorzystać czeskie stronnic
two agrarjuszy. Pod jego wpły 
wem obie kasy wypowiedziały 
wszystkie swe wierzytelności roi 
nikom polskim.

Stronnictwo to, pragnące ucho 
Jzić obecnie za polonofilskie za
pew nia zrozpaczonych, którym 
grozi ruina gospodarcza, że ka- 

v co*ną wvnow'edzenie kredy

Min. Pe k w r*ta  
do W arszawy

GENEWĄ. JPĄT) • M'n;ster Soraw 
ZatfrariiĄjyeh. J6znł Beck w towarry, 
stwi. dyr*Vjnr» tfaf.nalu Difb-ckietfo. 
dyrektora S -k o^ w -k egó  i sekretarz*
osobstego Fr>drł*hi opuścił Gene
wę, udając się do Warszawy.

W  Żyrardow ie coraz lenie
Zakłady Żyrardowskie czynią przy 

gotowania do wykonania poważnych 
doftaw artykułów lnianych.

W  ostatnich tygodniach Żyrardów 
zakupił zapasy lnu wartości 700.000 
złotych. Mimo zimy stan zatrudnię 
pia w Zakładach Żyrardowskich bę
dzie utrzymany.

Sz jfca z ’ c(fzfei kofriowycl?
Od dłuższego ezasn grasowała na 

terenie pow. warszawskiego nieuch
wytna szajka złodziejska, na którą po 
lowała policja.

Wreszcie wczoraj udało się wywia 
dowcom wpaść na trop sprytnych 
przestępców. Ślady prowadziły do 
wsi Bronisławka (gnr. Pomaechowo), 
gdzie też aresztowano braci Jana i 
Stefana Tomaszewskich oraz braci 
Jana i Stanisława Kaczyńskich. Om 
to właśnie stanowili dobraną bandę.

gresie sowietów R. S. R. S. R. 
komisarz ludowy do spraw go

tów, o ile dłużnicy polscy wstą- przy stronnictwie agrarjuszy cze spodarki komunalnej Komarow 
pią do sekcji polskiej, którą spcl kich oraz poślą dzieci do szkół wygłosił dłuższe przemówienie 
cjalnie w tym celu stworzy się .zeskich. ! w  którern  dał zarys sytuacji go-

WłosKistateK w płomieniach
Ś o e s zy  mu na ratunek 6 tiarowc6w

RoM m  mfosł 0
Moskwa iczy ju ż 3.600 .0 0 0  meszKańców

MOSKWA, (PAT). Na kon- [ spodarki mejskiej w Sowietach.
podkre

NOW Y JORK, (PAT). W  od
odziale maszyn włoskiego mo
torowego statku-cysterny „Val* 
verde", znajdującego się w od
ległości 500 mil ang. od Porto- 
rico wybuchł pożar. „Valver- 
de" wysłał depeszę S. O. S.

Niemiecki statek transporto
wy „Saarland' i brytyjski paro
wiec „Rangitiki pośpieszyły na 
pomoc.

Włoski statek-cyj terna „Val- 
verde" wysłał drugą depeszę 
iskrową, donosząc, iż obecnie 
cały statek objęty jest przez 
płomienie. Zniszczeniu uległy 
także dwie łodzie ratunkowe. 
Wątpliwem jest, aby statek 
mógł się utrzymać na po
wierzchni jeszcze dłuższy czas.

Ns ratunek „Valverde" śpie
szy obecnie 6 parowców.

ANGIELSKI STATEK CZEKA 
NA RATUNEK

H ALIbAX, (PAT). Udziele 
nie pomocy statkowi angielskie
mu „Hurrych", który przed dwo 
ma dniami rzucony został przez 
rozszalałe fale na skały pod
wodne, jest nadal niemożliwe. 
Próby uratowania załogi podję
te być mogą dopiero po pewnem 
uspokojeniu się morza.

W r ó g  państ wa Nr. 1
N o w y ..d<Kło rf t k "  u re k ł. zasyou at oolTie am srylnTirta s t m la u i

ATLANTIC CITY, (PAT). 
(Stan New Jersey). Wczoraj 
rano policja usiłowała dokonać 
aresztowania obecnego wroga 
państwowego nr. 1 Karpisa,

Gdy kilku policjantów wkro
czyło <ło małego hoteliku, w któ 
rym Karpis zamieszkiwał wraz 
ze swym towarzyszem, niejakim 
Harry Campbellem i dwoma ko

bietami, zbrodniarze zasypali 
policjantów kulami i uciekli sa
mochodem ciężarowym.

Obie kobiety udało się zatrzy 
mać.

Trupy w zasypanym szybie
Trdfifiiue skutki katastrofy w  kemami nW u ;ekM

, Po 36-cio godzinnej akcji ra- 
unkowej na kopalni „W ujek ', 

riawiedzonej onegdaj katastrofą 
jórniczą, kolumna ratownicza 
iotarła do miejsca, gdzie zasy

pany został jedeh z .górników.
Prawdopodobnie za kilka go 

dzin zwłoki jego zostaną wydo
byte na powierzchnię.

Akcja ratunkowa trwa be;

przerwy. Poszukiwania dwócl 
innych zasypanych górnikóv 
prowadzi drużyna ratownicza 
złożona z 16 ludzi pod kierow
nictwem inżynierów - górników

Hitler domaga się legalizacji zbrojeń

Komisarz Komarow 
ślił, iż gospodarka ta prowadzo 
na jest w kierunku uprzemysło
wienia i kolektywizacji Rosną 
nowe miasta, a zaniedbane za 
:zasów carskich ośrodki miej
skie rozwijają się.

Ludność Moskwy, jak mówi 
komisarz Komarow, od roku 
1931 wzrosła o milion głów i wy 
nosi obecnie 3.600.000. Wzrosła 
również ludność Leningradu; 
wyrosły nowe miasta, jak Mag- 
nitogorsk. Stalińsk, Prokop- 
ewsk. Breźniaki.

6300 milionów rubli ii westo- 
wano w budowę mieszkań komu 
nalnych w ciągu 4 lat. Zbudowt 
no za tę sume gmachy mieszka! 
ne dla 3 milionów ludzi pracy.

W  dyskusji nad sprawozda
niem komisarza Komarowa 
przedstawiciele różnych miast 
wskazywali, że pomimo postę- 
nów osiągniętych w wielu dzie
dzinach przemysł nie *ioże do- 
;ychczas podążyć za ogromnym 
wzrostem ludności miast i jej 
ootrzeb kulturalnych.

PARYŻ. (PAT). Agencja Ha- 
vasa donosi z Berlina: Z oświad 
czeń ostatnich kanclerza Hitle
ra wynika, że jest on zdecydo
wany odrzucić wszystkie zobo
wiązania co do rozbrojenia Nie

miec, zawarte w Traktacie Wer 
salskim, i stawia za warunek 
przedwstępny wszelkich roz
mów dyplomatycznych legaliza
cję obecnego stanu zbrojeń nie
mieckich.

Jedyna propozycja pozytyw 
na, którą czyni kanclerz Hitler 
to gotowość do zawarcia urnowy 
o nieagresji pomiędzy Francją 
a Niemcami.

Popłoch w Zagłębiu Saary po plebiscycie
PARYŻ. (PAT). Strassbur- 

ski korespondent „L ’Echo de 
Paris", powołując ,się na „Mes- 
sager d'Alsace” zwraca uwa-

B u rze  ś .T e żn e  w  Am eryce
NCWY JORK, (PAT). Burze 

śnieżne srożą się na całym ob
szarze St. Zjednoczonych, wy
wołując wiele nieszczęśliwych 
wypadków.

Dotychczas zarejestrowano 20

osób, zmarłych wskutek mrozu. 
Sygnalizują o zatrzymaniu wie- 
.u pociągów w drodze.

Najniższa temperatura noto
wana była w Scattle, w Colo
rado.

KfićużKia w banku w Pułtusku
Wczoraj przed Sądem Okręgo 

wym w Warszawie rozpoczął 
się olbrzymi proces o nadużycia 
w „Banku Spółdzielczym Prze
mysłowców Pułtuskich" w Puł
tusku

Na ławie oskarżonych za
siedli członkowie zarządu i ra
dy nadzorczej tego banku, któ
rym prokurator zarzuca, że 
Przez cały szereg przekroczeń 
•tatutu banku i prawa spowo
dowali upadłość banku, a poza 
tem kasjerowi banku, Władysła 
wowi Gogolewskiemu, przy- 
wła«zo2en;e fk u n astu  tysięcy
złotych.

Pocmrtnięę; zostali do odpo
wiedzialności b. pisarz hipotecz

r

ny przy Sądzie Grodzkim w Puł 
tusku, Antoni Sikorski, b. sę
dzia grodzki w Pułtusku R o
muald Gogolewski, jego brat 
Władysław Gogolewski, Stani
sław Wolski, Bolesław Bukow
ski, Józef Mikołajski, Mieczy
sław Purzycki i Hieronim Gło- 
winkowski. Oskarża prokura
tor Furrtenberg, który zredago
wał akt oskarżenia.

W procesie biorą udział 2 bie 
$ i  buchalterzy. Dr sprawy we 
zwano kilkudziesięciu świad
ków.

Proces odbędzie się częścio
wo w Warszawie, częściowo w 
Pułtusku, i Potrwa zapewne o- 
koło tygodnia /

gę, że na terytorjum Saary 
wsie i miasta znajdują się obec
nie w zupełności pod znakiem 
swastyki.

Presja moralna narodowych 
socjalistów na członków Współ 
nego Frontu jest tak silna, że 
wielu socjalistów i komunistów 
przechodzi do obozu narodowo- 
socjalistycznego

Sekretarz socjalistyczny w 
Neukirchen oddał dom syndyka 
tu narodowym socjalistom, a 
fundusz partyjny przekazał na 
fundusz zimowy.

Na domach niektórych zwolen 
ników status quo narodowi so
cjaliści przybijają kartki z sie
kierą, co oznacza, że dana oso
ba powinna opuścić terytorjum 
Saary w najkrótszym czasie.

OD ŚWITU DO K0CY
Z 9-u górników, którzy w piąt«k ** 

stali ząsypąni ziemią w .kopalni „Han 
vent“ (Belgja),,5->u udało' się u rłto  
»a ć . Jeden z uratowanych, który byt 
c-óiko ranny, zmarł w parę^chw ilpo 
wydostaniu go na powierzchnię. O. lo
sie pozostałych pod ziemią 4 górni
ków. brak jakichkolwiek wiadomości

Urzędnicy państwowi w • Brukseli 
(Belgja|# zorgan zowali manifestację «  
l ozną, iako profhst ftrzecśw'ostatnim 
Droiektom rządowym o redukcji upo
sażeń urzędniczych.

e
General ch ńsk’ Sung - Cze - Lfan

dał rozkaz swym wojskom, aby unt* 
kały starć z armią iapońską z Kwąn- 
Tungu Gen. Sung zamierza prowa
dzić rokowania z armią japońską W 
sprawie ewakuacji Czabaru.

*
W okolicach Smoleńska, komsomo 

lec pochodzen a kulack ego, zamordo
wał pioniera, korespondenta prasy 
młodzieży sowieckiej.

•
W  miejscowości kąpielowej Med- 

saki (Japonjal na wyspie Hokkaido 
wybuchł wielki pożar, który znisz
czył około 150 domów. Panuje, oba
wa. że ofiarami pożaru padło wielu 
ludzi.

Grecja pod płaszczem  śniegu
SALONIKI, (PAT). Od 30 go 

dzin pada śnieg w Salonikach 
-ałej Macedonji greckiej, Tra- 
-ji i Tessalji.

W niektórych miejscowo

ściach Grecji mróz dochodzi do 
10 stopni niżej zera.

Wskutek śnieżycy około Maa 
lynei zwalił się do rowu samo
chód. Cztery osoby zginęły aa 
miejscu.

Niezwykła scena w sądzie
na proces; e w  sprawie porwania svnka pik. lindbergha

Z rozprawy sobotniej we Fle 
mingtoń przeciw Hauptmanno- 
wi, oskarżonemu o porwanie i 
zamordowanie synka płk. Lind- 
bergha

Przed sądem stanęła p. Acben 
bach, rosła Niemka, która swe
go czasu zatrudniała Annę
Hauptmann, jako kelnerkę w 
swym barze. Mieszkała ona 
woobliżu Haupfmannów w
Bronx i znałą ich dobrze Stwier 
dza ona. że 2 lub 3 marca odwie 
dzili ją Hauptmannowie i Anna

mówiła, że powróciła z podróży. 
W owej chwili żona Hauptman- 
na zrywa się z ławki i woła do
nośnym głosem: „Pani kła
mie!”

Na sali'sądowej rozpętała się 
wrzawa. Zrywają się również 
obrońcy. Krzyki stają się głoś
niejsze. Wśród ogólnego tumul 
tli słychać głos oskarżycrla-

— Czy rozprawie przewodni
czy sąd, czy państwo Haupt-

"iri?
Sędzia Trenchard z wielkim

trudem wprowadza spokój, u-
dzielając ostrej nagany żonie 
oskarżonego, która obiecuje, że 
zachowa się nadał spokojnie.

Świadek zeznaje W dklszyin
ciągu, że w czasie wizyty Haupt 
mannów zauważyła^ iż 'Haupt
mann był ranhy w nogę.

To zeznanie posiada męzwy- 
kłą wage dla oskarżenia. gdvż 
wysuwa ono nrz^uszczerio $e 
Hauptmann, spadając z drabi* 
ny zranił się.

7 nfólr« k ła .  ■A dria", „A tla n tic " , „Ś w it"
*■. i ,  '  ‘ i  ( U .  „B a g a te la "  lu b  „S ło n k o *
*1* C iy tih lM ł  „Oetatalek WladUaMÓci Krakaveklek“  | 
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Gwałciciel — recydywista
W  uocy z 6 na 7 i pca 1934 r. Marja W -kowa wraca

ła wozem do domu. W  drodze napotkała mężczyznę, 
który prosił ją o podwiezienie z powodu ulewnego deszczu.

Prośba została spełniona i nieznajomy wsiadł na wóz 
tuż obok W -kowej.

Gdy wjeżdżali do lasu, nagle mężczyzna wyrwał lejce 
W -kowej i skręcił w zarośla. Tam, uwiązawszy korne 
u drzewa, wziął się za W -kową. Szamotanie trwało chwilę 
poczem napadnięta kobieta, będąc duszona — uległa 
zbrodniarzowi.

W  toku dochodzenia ustalono, że sprawcą gwałtu 
jest 21-letni Gerard Bókme, który do winy nie przyznał 
oię, dowodząc, iż spełnił jedynie prośbę W-kowej.

Sąd Okr. w Łodzi nie dał wiary wyjaśnieniom oskar- 
ięnego, który przed kilku laty był już karany za takie 
samo przestępstwo i skazał go na 2 lata i 6 miesięcy 
tyięztSnia.

W czoraj sprawa ta znalazła się na wokandzie Sądu 
\pelacyjnego w Warszawie.

Do rozprawy nie doszło, albowiem oskarżony w yco
fa] skargę apelacyjną.

Grób rowerzytty w lesze
W  lesie majątku Rylsk Mały (pow. rawski} znalezio

no pod mchem kilka obrazów, w niedalekiej zaś odległo
ści znaleziono w różnych miejscach części roweru. O fak
tach tych doniesiono policji, która niezwłocznie przystą
piła do rozwiązama tajemnicy.

Pnneważ na obrazach i częściach roweru ujawniono 
ślady krwi —  powzięto przypuszczenie, iż o te przedmio
ty ktoś musiał stoczyć walkę. Przypuszczenia okazały się 
prawdziwe. Przeszukano skrupulatnie las i w rezultacie 
w  niedalekiej odległości od miejsca, gdzie ukryte były 
obrazy i rower, odkopano grób, w Którym spoczywały 
zwłoki mężczyzny z rozstrzaskaną czaszką.

Z dokumentów ustalono nazwisko denata. Był to 
Aleksander Droczyński, sprzedawca obrazów.

St. post. Archacki miał ciężkie zadanie. Nikt bowiem 
nic nie widział, ani słyszał Dopiero po nie.akim czasie 
Jan Łasai zeznał, iż w niedzelę 11 marca ub. r. około 
godz, 9 —  10 widział 18-letniego Józefa Borsa, mieszkańca 
osady Holniki (pow. rawskij, idącego szosą w  towarzy
stwie podroznego, z którym wszedł do lasu.

Zeznanie Łaskiego rzuciło silnv cień podejrzenia na 
Borsak, którego st. post. Archacki zbadał.

Strwożony chłopiec początkowo dawał wymijające 
Odpowiedzi, tłumacząc się brakiem pamięci. Dowiedziaw
szy się jednak o  ze/nar ach Laskiego —  Bors zmienił 
taktykę i upuwiedział przebieg dramatu.

Ul połowie marca ub. r. przybył na rowerze do do
mu jego ojca sprzedawca obrazów, prosząc o nocleg. 
W czasie rozmowy Bors dowiedział się, i i  przybyły prag
nie udać się następnego dnia do Rylska Małego. Ofiaro
wał mu się tedy wskazać drogę do tej wsi.

Ponieważ rower sprzedawcy obrazów bardzo mu się 
podobał, zapragnął go posiąsć i w tym celu postanowił 
sprzedawcę zabić i rower zabrać.

Przed udaniem się na spoczynek Boro przygotował 
kawał żelaza, który następnego dnia ukrył pod marynar
ką i udał się ze sprzedawcą, aby wskazać mu drogę.

Gdy znaleźli się w lesie i sprzedawca obrazów po
żegnawszy się z n‘m, wsiadł na rower, Bors błyskawicz
nym ruchem wyjął ukryty pręt żelazny i uderzył nim 
w  głowę rowerzystę. Gdy napadnięty zwalił się na zie
mię —  Bors zadał mu jeszcze dwa ciosy. Następnie szyb
ko zaciągnął go pod krzaki, zabrał mu zegarek, obrazy 
ukrył pod krzakami rower rozebrał i części jego także 
ukrył pod mchem i gałęziami.

Sąd Okręgowy w Piotrkowie uznał Józefa Borsa win
nym zabójstwa z premedytacją z niskich pobudek i w spo
sób okrutny i skazał go za to na 15 lat więzienia z po
zbawieniem praw na okres lat dziesięciu.

Sąd Apelacyjny w Warszawie pod przewodnictwem 
sędziego Kulikowskiego wyrok I instancji uznał za słusz
ny i, nie znalazłszy żadnej okoliczności łagodzącej, za
twierdził go w całej rozciągłości.

Tragiczna śmierć gajowego
Gajowi ze wsi Jarosty (pow piotrkowskiego) Rogal

ski i Błaszczyk, będąc w  obchodzie stwierdzili, iż ścięto 
dębczaka. Podejrzewając o to rodzinę Kowalców, udali 
się do ich mieszkania. Na tern tle wywiązała się kłótnia, 
w czasie której 55-letnia Rozalja Kowalska poczęła okła
dać przybyłych łopatą. Błaszczyk zdołał zbiec, natomiast 
Stanisław Rogalski nie zdołał obronić się i padł martwy 
ua ziemię.

W wyniku rozprawy w Sądzie Okręgowym w Piotr
kowie za dokonanie tego bestjalskiego morderstwa zo
stali skazani* 22-letni Wadysław, 23-letni Michał i 55-letn?.a 
Rozalia Kowalowie (nie matka) po 10 lat więzmma.

W yroki te wczoraj Sąd Apelacyjny w Warszawie 
utrzymał w mocy.

0 {fałszowanie weksla zmarłego
Na drugi dzień po śmierci Moszka Wajntrauba w jed

nym z banków łódzkich usiłowano zdyskontow ić weksel 
na 1000 dolarów ze sfałszowanem żyrem zmarłego.

Przy okienku zatrzymano niejakiego Fama, który 
tłumaczył się, że dostał polecenie zdyskontowania weksla 
od ciotki Tylli Wa-ntraubowej, tony zmarłego.

W  wyniku dochodzenie postawiono w stan oskarże
nia o  usiłowanie zdyskontowania weksla z fałs.-ywem ży
rem: bO-letniego Szmula i Tyllę Wajntraubów, oraz F r -  
na. których sąd łódzki skazał po 6 miesięcy więzienia. 
W yrok ten Sąd Apelacyjny w  Warszawie zatwierdził.

Pełna tabela loterii
Czwarta klasa — piętnasty dzień ciągnienia

GŁÓWNE WYGRANE
5000 zł. na nr. nr. 46644 151808 
2000 zi. na a,. nr. 3079 46441 78837 

136654 139064 
1000 zł. na nr. nr. 24188 40335 50312 

63226 63552 74178 106736 118348 122185 
132195 15596b 170117.
NAGRODY POCIESZENIA PO 50 ZŁ.

STAW KI
279 561 80 83ip 52p 6Sp '.135 807 37p 

988p 2117 34; p 7j  649 949 3915 4231 
8i z  40 5026 284 332 46 50 428 525 54 
633p łGp 6156p 715p 7150 576 642 987 
81U5 205 438p 528p 65 657 9004 34p 454p 
70p 827p

iOOSOp 4. 705p 95 931p 66 11018 2ł2p 
335 902 1228Sp 408 27 69p 834 47 83 953 
1345lp 60* 51 821 14013 112 4* 6Sp 86p 
319p 580 977 15050 160 425 542 707 SCI 
J.p 60p 16019p 144p 294p 38„p 445 5C0 
770p 881 17022 119 332 575 18253 31*p 
19052 343 418 86 569p 80p 962 

204.;, j94p 780 848 21iro9 199 3o4 679 
814 923 44 .2206 77p 585p 650p 784 801p 
769, 23103p .62 64r 310 411 694 865
24l03p 276 680p 878 990 25067 321p 55 
472p 576p 632 853 73p 26280 310p 64 
692p 3ć 27022 124 7^2 26p 433 563 977 
26142 407 569 61p 708 916 29113 485p 
572p 667p 75 855 62

30391 516 754 805 31088 202 23p 423 
514p 629 936 32455p 672p 755 929 87; 
33223 631 p 814p 3410óp 314 50p 484p 
575 604 Ui 727 827 990] 35088p 291 407p 
JC026p 83 322 25 409o 694 96 758 3747 5p 
666 967p 91p 3875? 415p 503p 50 741 48 
92 39018 4bp 160p 253p 402 58 896 931 

4C027 542 629 702 826 41070p 217 502 
7© 618 37p 53p 58 734 940 42595 749 
42595 749p 43495 600 89p 44056 133 218p 
501 p 55p 7v9 845 936 45392 4US 7#} 
46004 3sp 24u 431 586 S34p 47017 I53p 
223 310 530 858 48048 93 174 232 667 
49uu2 221p 29 66 4] 2 852 953 

5ull6p 417 756p 51550 795 52632 733 
Wp 951 p 53293p 673p 770 540/9 5407' 
125p 61 p 241 55077 122 472 565 56124 
94p 452 87p 95 ; 50o 95 762 850 953p 
57059p 73p 67 220 368 407 96p 542 844 
43 957 58204 ;59 437p 521- 631 869
59322p 532p 45p 94 

63135p 770p 86 61090 2Cu 412 549 705 
62269 453p 605p 20p 71p 840 63080 93p 
7:55p 82p 650 71 877 6423J 377 577 684 
725p 896 974 65 14 255p 497 573 752p 
66407p 13 22p 525 627 95 67138 74 614p
81 820P 53 62p 936 68G83 508p 655d 774p 
943 69120 241 44 588 862p

70015 187 308 519 657 771p 809 66p 
71036p 690 772 882 72189p 434 p 932 
73i5t 333 676 867p 909 63p 96 74298 371
562 814 75257 369 667 94 76191 77037p
71 74p 311 425p 67 90 756p 78228 496p 
646 796 944 79031 84 256 8'*p 681p 

80112p 248 971 81123 313 51p 459 595 
60? 744 889 82038 68p 103 438 84 579p
782 806p 83114 73 83 210p 83p 819 942
77 840*0 106 48 576p 709 86 907 85006 
105p 330 642 86006 111 35<?p 64 524 558 
67 p 751 87251; 86 32lp 130p 63p 824 
88447 721 63 851 89592 939p 

W473p 763p 991 91030 65 247 94 693p 
?97p 92253p 82 501 °06 93104© 70 333 
569 6S2p 931 94148 65 431 34p 917p 
05187 378 507 96372 84p 93p 583p b31p 
846 97261p 577p 914 95 901 159 75 82
4S7p 6S2p 734p S34p 43 98p 925 31 70 
90399 455 551 657 74 lt, »45 

100153 4lTp 47p 707 83 930 10 10 i 8p 
27n 9u 361 73 4*6 102052p 154 436 103745 
104034 52p 805p 105191 2o9 755 82
106273 80 800p 84p 1070z4p 54p "*6p 
894 109091 19/ 433p 51p 548 733 39 816 
109034 278 763p 918 

110017 582 947p 67 lll lb 7 p  383 431p 
40p 672 881 948 112410 88 594 764 989 
113126 254 617 724 53p !J4370p 838p
65 115016p 226p 340p 458 682 852p
116502 923 33 97 U7111 43p 430 625
706p 808 76p 118318 716 899p 119091; 
S lip  707 836 

12002 74 191 2l3p 36p 325 81 458 68 
596 643 48p 837p 121037 62 I90p 383 
540 622 718 821 42p 122026 281p 414p 
123222 29 %  380 512 58 6 20 930© 54 
1417 398 439o 77p 125031 17Sp 305© 9p 
49 469 523 639 855 126056 139 57p 200p 
433p 782 829p 127364 90p 434 509|p
128997 129042p 77 343 510p 93 729p 871 

130881 13U05p 65 291p 3335p 561p 
675 756 83p 132000 82p 212p 322 29p 32p
82 p 562p 67 832 133382 134234 30?p 
19 566p 713 817 135195 244 315 626 767 
93p 816 136086 263 499 137187 354 69 
692 814 91Op 138524 750p 989 ,39009 74p 
131 95 351 672p 986

140167© 613p 141157 389 403 92 642p

158844 17KT60lp 56©p 91p 613 46p 909 
ICO 158 75 466 608 161063 69p 137p 

458 589p 666 862p 64 162272p 830p
163255 322p 88p 683p 754 849p 164519 
615 720 55 834 900 165743 918p 166121
77p 230 73 493 554p 167313p 511p 613p
168067 253 757p 953 169042p 2%p 109 
43 82p 567p 735 84óp 

170006 63p 275 507 p 869 171374 p 75 
80 575 667p 743 56p 172018 3S4p 532 
720p 39p 985 173156 30o 55p 435p 37p 
61, 586p 704 971 174169 463 673 175571 
610p 853 176076p 104 250 53 584 766 
900 177394 99 517p 82p 705,p 18d 92p
911 86 178026 719p 894p 179164 334p
63lp 744 87;

STAWKI
99 176 256 586 668 1242 485 566 684 

916 2u94 39', 504 675 705 52 925 94 3476 
811 953 4333 556 606 776 804 5253 69 
423 545 729 804 6023 855 7283 303 92 664 
810 8911 9731 47 80 821 37.

10155 212 324 406 646 855 11703 856 
914 26 123SO 490 712 892 1322© 447 14318 
408 84 659 93 726 83 13147 14318 403 84 
659 93 726 80 936 15210 317 505 55 94 
641 47 898 16194 273 99 407 532 604 84 
852 86 *32 17003 524 18158 77 254 309
413 509 72 19272 309 36 998 751 56 967

20252 325 58u 61 931 779 92 971 21450 
521 50 22088 337 68 926 38 23167 305 424 
78? 933 24006 321 87 551 52 91 24006 321 
87 551 52 91 25053 93 131 330 40 617 30 
766 858 68 955 62 26171 214 346 80 464
523 25 43 708 848 27070 301 84 638 847
47 28055 174 321 402 72 67 29267 685 917 

30256 308 422 698 945 31013 31 336 52 
32390 494 845 53107 363 7”  54* 709 846 
34732 830 957 35044 274 487 770 72 861 
36079 433 39 551 863 37741 65 38113 59 
622 *47 39080 117 348 925 41.

40016 73 76 233 307 26 85 86 461 67 83 
551 41012 104 209 38© 468 58', 619 998 
42228 723 46 641 43290 310 597 701 818 
44002 193 367 ©44 724 58 75 45082 157 
190 J96 443 597 674 759 803 992 46135 
231 34u 4io 578 92 947 47151 436 521 
48236 327 31 766 49228 370 494 622 727 

50225 *39 752 51012 19f 448 637 53167 
86 229 466 54034 310 411 80 686 766 72 
90 935 55061 333 610 810 56081 55/ 877 
935 77 570^9 207 72 93 30u 422 33 682 
70o 810 72 58026 2<hj 405 816 86 924 63
80 59055 122 404 629 793,

6013o 81 242 68 464 617 84 758 952
61018 292 431 59 550 779 914 62061 93 
425 74 765 842 63047 91 219 385 739 992 
64394 477 794 857 65186 251 348 572 óoO 
720 3.5 861 66636 729 80 838 67091 ol© 
711 875 68116 9o 311 85 *42 761 931 

7C018 195 341 565 839 40 71091 157 397 
491 539 77 636 70T 32 44 “ 2049 32C 460 
584 863 90o 73083 217 353 687 83/ 74264
489 5^4 630 7517S 810 945 76264 543 678
793 77889 78030 305 23 52 560 79154 236 
46'. 533 720 51 980 

80108 21 48 93 379 401 822 81268 844
948 f. < 45 513 54 603 67 7*8 827 83022
196 334 43 793 84025 343 420 85)39 267
81 442 747 86181 817 906 ©3 87157 63 
475 528 778 8S104 314 2£ 959 89 154 59 
340 456 553 606 84 949

90007 33 116 31 462 %  881 91070 207 
892 92173 AS 605 23 57 72 727 826 “ 47 
93057 232 97 354 432 055 94155 9500' 
419 26 692 93? 73 90162 2o- 320 894 
57044 86 93038 877 95 99057 195 400 564 
634 83 782 854 936 

100133 203 846 101060 88 128 44 2911 
902 702159 622 32 718 866 103282 481 
104081 120 50 2/4 13 643 833 9H8 195330 
938 106167 245 492 93 5*. 928 107121 
280 432 848 978 10SJ29 168 279 325 622 
807 35 109210 435 56 500 848 955 

110170 288 34/ 439 788 952 111128 V. 
65 3 3  b& 42? 70 532 94 652 112037 136 
204 26 306 44/ 507 1130? 5 449 5:6 938 
114034 324 450 631 59 953 125205 30 43 
75 769 952 U6009 46 108 27 228 432 512 
646 55 829 973 1*17038 3u6 25 650 711 
118148 293 818 49 969 129498 549 900 

120)53 217 330 462 69 813 121250 387 
<54 553 666 737 840 122059 923 50 123071? 
80 349 947 124a22 29 820 51 125051 83 
138 232 416 981 126208 463 505 15 761 
909 67 127007 352 ©83 899 12839] 443 
95 909 43 129017 478 782 

130OU3 29 260 762 922 131060 195 206 
506 13 625 83 723 901 132264 486 510 91 
857 914 25 36 133050 139 529 68 665 
8%  921 134139 42 364 487 566 650
135096 275 <130 136332 46 137175 346 657 
841 138146 51 255 521 752 827 139012 

140237 44 312 49 773 892 141125 276 
497 517 612 871 969 142150 291 334 082 
143099 188 355 58i 144303 639 81O

880 142273p 75p 83p 471 5b8 77p 732p 145109 205 327 790 843 146100 239 551 
143143 384 661 87* 144508p 86 Ó67p 80 '601 51 75 818 53 75 1 47150 32! 45 630
716 825p 35 37 45p 931 145287 672p 743 
62p 146156 87p 147250tp 362 88p 655p
911p 19p 82 148125 71 333 415p 24p 
71-łp 818 149060p 363 6©S 

150005 61 I64p 497 504p 22p 45p
151078 182p 373 580 888 922p 152169p 
380 33p 557p 60 62€ 92p 153203; 316 
587p 15/I062p 394 619p 155184p 235 146 
540 819p 7Sp 156.286 583 157400p 505p

724 74 97 1488] 4 149034 90 121 456 609 
150053 87 101 462 543 952 151266 85 

812 8? 92* 152130 312 493 631 74 725 
76 884 914 153093 326 37 682 718 36 
973 <54376 504 155051 552 56 67 919 25 
72 156008 214 51 65 324 510 810 910 
157209 323 88 159058 164 867 159012 86 
328 46 60 473 599 710 

160066 228 487 517 41 44 731 834 907

161112 92 548 928 162408 o5 570 7% 
850 82 163127 457 593 659 75 7811 164410 
40 48 53 593 813 165084 157 299 482 500 
7 605 47 775 993 166013 22 142 398 415 
792 167,60 256 85 323 36 708 23 168003 
9 120 42 239 407 580 703 841 1Ó9029 72 

170109 458 171272 302 61 7775 906 81 
172005 154 200 93 436 581 173427 90 639 
4’  789 96 949 174028 100 38 252 78 444 
633 883 175046 58 460 813 176684 826
177000 139 59 178327 448 669 179294 492 
525 84 640 767 820 984

STAWKI
731 863 916 1204 86 88 306 415 33 

529 73 2041 211 390 464 697 734 818 38 
901 3030 200 356 57 467 632 46 67 912 
17 4031 104 224 49 72 509 29 817 981 
5022 247 73 89 508 6111 348 697 721 54 
354 7iw0 591 634 931 61 68 8013 269 367 
488 873 986 9037 465 83 686 952 

10133 45 51 28f> 554 754 57 73 11077 
3*2 41 654 928 * 2057 329 <*35 852 13199 
340 549 712 895 14351 1-207 58 515 729 
819 932 16257 565 303 13 707 40 88 939 
17062 111 484 712 89© l99*,5 

2024© ©1 72 88 463 69 623 905 21009 
395 511 895 910 91 2202 463 507 619 
23285 87 955 24318 81 424 45 25164 26236 
348 854 929 69 27279 80 602 971 72
28081 130 320 814 932 ?9359 402 704 37 

30081 199 344 79 31CS5 99 876 900 83 
32016 589 825 32 68 33175 34 142 603 66 
809 907 24 35118 80 413 762 827 60 936 
76 36131 281 489 719 3753Ł 609 743
38133 310 16 484 794 932 39066 248 363 

4022? 302 418 668 993 41103 579 783 
825 42201 445 50 529 620 23 715 931 
43029 294 363 527 695 761 884 44173 
999 45003 2 f 486 942 46039 317 509 880 
902 84 47195 246 434 93 519 798 882 910 
4S355 49005 482 567 791 996 

50003 25 232 46 341 46! 978 5116? 343 
©35 %  796 892 9! 3 7252863 53163 500 
40 960 54023 594 55167 451 583 770 £79 
906 56115 74 393 552 88 685 57169 77 
89 53! 664 83 591 58098 257 915 44 57 
92 59010 33 249 325 47 8.683 9011*9 71 

6002? 511 727 25 61593 776 833 902 81 
62131 221 33! 52 69 411 582 761 873 Ó3J4U 
305 56 819 64106 384 550 59 758 849 65306 
492 94 568 626 902 61 66115 410 62 5J9
665 741 814 963 68238 419 49 603 W 717
982 68122 617 9T3 86 69210 482 835 

7007C 64 108 265 332 32 663 78 79 
71141 Z10 357 92 454 659 70? 88?  72092 
198 329 511 73190 214 93 335 712 950 53 
74024 274 354 414 555 75130 605 855 905 
76026 41 584 97 637 77014 29 97 177 152 
455 5C3 90 802 29 78241 344 452 507 68
868 945 79001 15! 77 515 81 6 2 52 W

800^0 693 783 972 81 r-=0 407 35 503 15 
638 861 82288 370 605 83 767 832 83< 43 
£4112 92 521 48 39 79 86 985 8526? 479 
047 9 !?  86018 50 153 32’ 510 14 95 683 
724 913 39 87023 100 *27 582 636 844 
88394 480 93 876 916 89108 89 201 60 
63{ 806 964 

901’ 1 288 332 614 91248 95 489 524 32 
720 814 92231 670 95 786 916 93223 349 
63 482 572 94432 737 831 929 89 95O0O 
339 83! 96078 377 533 691 97003 634 767 
96418 521 618 990?3 89 

ICO187 726 876 944 101041 183 586 66* 
73 87 978 91 102128 614 56 773 8*6 910 
10319 233 377 738 867 953 104 H0 28 314 
32 73 452 835 105299 704 73 10627G 582 
763 90 107218 944 72 86 10302 8202 339 
*97 109180 4© 708 821 

11O014 .29 92 502 18 849 111097 376 77 
400 6&  75-1 112257 806 46 1*?10 306 427 
58 834 1141*8 387 425 632 742 72 84" 
935 11M30 254 6? 87 116077 2*1 526 48
7t 7<S 347 947 11/092 153 59 216 337 558
672 739 72 823 974 11807" 277 6T3 119178 
618 3; 778 890 945 54 

,20107 407 562 776 121021 102 74 283 
12L135 410 45 520 651 815 123022 213
443 575 609 716 1244o3 77 8 : 125004 11* 
209 300 414 36 903 126037 98 184 293 
52? 8(1 929 127053 112 280 135 47 749 848
1281!4 267 9o1 129018 127 60 203 469 75

130002 355 571 612 oć 131 736 278
1320)3 271 407 749 . 33076 383 94 o4S
91 134199 376 Ó35 783 03! 956 80 133014 
*39 86 202 27 341 42 558 136886 934
137109 695 SCO 11 93 919 21 138091 495 
369 593 135281 395 406 525 72 731 811 

‘ 40157 259 307 536 620 28 780 9fc3
,41102 309 419 745 883 9P4 78 K2437 5! 
717 81 143C62 108 74 718 42 319 81 5?4 
694 144178 284 357 97 472 93 52b 9- 889 
911 61 145006 14' 7, 82 438 501 71 5?
350 79 146182 95 356 614 847 71 949
147355 695 883 963 148460 815 149017
327 479 962
150133 51 151267 400 75 794 152019 21n 

94 594 991 153022 268 485 605 805 37 
154131 307 30 605 155100 13 533 661 81 
94.9 1 56285 338 578 650 746 15,224 713 
158224 492 674 90! 159002 138 432 87 71.'- 
832 60 160185 509 646 793 802 161058 6 
172 162431 559 68 163139 214 79 214 6? 
87 674 716 861 1C4010 599 £40 165079 JJO 
285 842 1660*1 109 277 379 550 7©4 9(js 
168028 54 199 289 313 414 556 66 880 85 
927 165-381 517.



Nr. 2i O S T A T N I E  W I A D O M O Ś C I Sir 1

Dalszy crćig loterii
170953 79 171184 85 ,29G 595 698 755 

72283 3% 596 824 947 83 173052 128 55 
258 321 94 607 843 966 174011 172 >8i  

175i i t  -148 w , f>.i 9/ a-o 'iit i~
tS5 J42 484 87 315 11 91 177318 70 492 

926 178216 50! 46 71 227 65 17404- 
U4 MJ (96 521 9 ; 670 734 99.

S T A W K I
79 408 671 99. 1021 210 339 680 75: 

96/ 2044 *B 420 317 21 3° 871 931 3007 
887 4202 63 *70 422 5383 683 832 618 
94 254 55 399 456 60 645 7336 801 8-rJ 
M>* 672 775 810 30 9104 295 3J3 504 5 
mu 78 816 928 73 

11/̂ 75 698 833 93 923 tt'75 348 403 561 
630 711 34 12484 637 737 85 13ISC 325 
27 64 14388 451 668 69 842 15223 334 6- 
<71 al( 809 lolB5 495 679 837 9*, <12i. 
29 426 80 0S8 m  67 18 .12 33 330 957 
76 19 44 84 682 711 8t^

>3i09 70 253 641 9QJ 28 77 21032 7.‘ 
606 76S 22331 234 3i4 78 997 >3178 Si 
224 3Jo 53, 629 847 24u24 389 K i  65 
70, 820 94 556 25005 9 2b3 367 733 816 
ol 960 26 26026 150 93 222 578 777 9*1 
•705; 85 295 326 472 520 37 790 25057 
173 89 275 512 630 44 59 765 29246 421 
0  397 790 879 

30027 181 335 495 648 b3 31153 2U'
434 %  #47 71 827 32070 422 33030 58
'OS 34u59 i22 319 55. 803 3* 61 211 665 
802 36332 160 223 47 74 432 575 737 893 
37W , &x) 23 718 835 ISO,>2 41 77 139
346 808 92 39048 92 245 538 743 937 

40164 345 773 41254 3 5 48) 586 <330 
84 4 300 37 442 796 43033 ?31 I-.4 528 
617 876 44379 665 86 45101 339 437 654 
765 W , 4* M 253 411 371 909 470™ 101
3H «9 82 554 43277 78 427 116 (9140
M « 776 885 917 

50659 7 6 51124 25 250 3S6 405 85 
"2397Z 471 939 53171 ?4S 302 845 950 
>*9*3 0.4 1 J0 .,57 725 29 921 55ł°0 233 
694 778 801 96 422 822 944 57033 t33
-57 wł 541 76 697 765 99 9j9 580V .97 
41* S82 630 750 920 54 5?276 483 r,57 
794 9 3 58971 

603(9 9* 460 580 610 33 745 939 6114r 
514 692 710 62033 210 372 33 467 94*/ 
63377 639 725 48 846 47 72 64399 583 525 
65629 79 f*90 66059 341 497 802 936 8C 
67070 327 45 406 604 819 54 6*051 28f 
159 455 626 85 779 90 909 69039 114 2t 
731 347 410 33 5*2 707 992 

70204 4 3 875 7140o 68 622 700 84f 
77046 97 130 278 473 752 910 38 73051 
77 414 47 752 74189 351 454 59 05 9J3 
75076 265 467 544 966 76254 321 57 i i i  
91,7 739  *88? 925 77196 780 848 9e3 51 
7* * 6  743 79237 6u5 7 

*0227 488 81156 442 522 821 79 82568 
3! 1 y309$ 2*3 97 463 o94 881 84003 24 
460 438 677 863 65027 77 338 615 79 90
980 *6011 153  421 96 97 637 908 8701<
184 587 642 783 980 8*102 348 41} 72? 
*9207 32 591 610 866 912 32 62 

90193 942 43 65 91242 496 » 0  54e 50 
70 621 6* 880 938 93016 21 393 478 59T 
875 954 9313? 20* 637 767 92 *69 94276 
SOS 95044 255 427 580 628 863 946 8e 
ŚW45 96 776 606 07210 334 69 *65 9*044 
555 98 668 775 99182 

100038 53 176 367 407 81 692 864
1Q1251 341 548 884 930 102170 230 <31 
57 529 46 639 103049 101 479 679 762 
892 104012 311 5?2 89 62$ 97 702 834 
105133  49 363 96 688 9*3 106097 296
691 8*0 914 41 107343 7i 87 420 10*09;
126 225 301 28 31 438 80 529 8S7 98*
10921J 487 306 

110089 689 11IOS4 87 215 27 42 81 346
567 89 601 112176 209 73 496 820 43 15
918 113272 574 77 66 F8S2 87 998 114181
362 115102 11 345 931 47 116171 364 9J
3*8 117063 160 70 353 511 70 11*348 460 
60 24 813 119329 81 400 761 8«  ®9J *5 

1J0211 37 55 398 99 (60 601 749 72 99 
847 51 8* 121351 53 487 220 64 744 57 
122011 33 215 3% 780 903 ?%  12307, ,35 
205 W  !15 26 992 * 24’ 20 205 552 77 732 
831 12!ł 18 74 317 1W *2 M 3 W  W j 
1 2 0 ° ł  303 4?2 62 549 69 U63©0 254 474 
980 12* 10“ 87 716 75- .
1 r % l  96 134 513 20 689 706 34 BU 953 
U 1O89 624 80* O*? ‘ i 132.28 »7 H  
503 69# 759 133331 95 553 97 134482 744 
8o3 9*9 13*038 565 135125 249 580 ,37l90 
93 329 515 I3 r3 3  423 546 617 13911* 221 
400 41 416 *9 75. . .

1*0060 371 774 11,18'“ 256 381 466
142idj ,06 16 89 >54 441 666 901 36 83 
,43041 97 1^6 76 373 841 978 144041 ’ 43 
399 82 4*5 507 22 i i  685 914 1-5154 OT 
50 44* ,/Ss 970 146034 is l 53 56# 8? 689 
72* 97 "17 29 147349 *91 1481*0 344 435 
645 800 1 9044 794

150225 354 557 151251" 3d1 81 98 456 
931 l52’-?3 252 357 *32 6  8 4<> 885 1539*2 
578 96 782 931 1 54138 OT 552 751 9 '6 
1*5213 716 93 156382 617 157(UJ 376 573 
660 7ty) 972 1-8P6 61 230 32 829 13^191 

ItO^JO 496 781 161517 162011 402 3" 
931 16’ *79 773 1649*6 W  W7 71, 8 i  
195*099 208 301 416 59 874 1olV>6 110 
67 533 667 83 16/295 302 679 8*n 057 
16819,1 73 209 456 654 891 970 16 

170024 /O 441 517 33 0 ,17IQ|3
•9 70/ 97Q 1770,* 787 94 406 2t 70* 81*
^96 173,77 174392 544 657 726 ?t 871 2?
175,68 7V1 %  870 93? ,76096 ?68 8M <
9 1 177174 vi-j ^,7 7,0  tq «>? 9 8 6? 
178462 79* *1 ą1(l 044 70 179339 417 610 
747 8*1 94* 6*.

Nasza wielka ankieta z nagrodami
Moja pierwsza miłość

N i e  b y ł  m ę z c z y z n a l  ( G o d l e :  S a m o t n a )
(Dokończenie)

Błysku wiczroe zesKoczyłam < 
uou.a, lanoy mme tuo& ttuazii 

J >ra razem sama poua.an. 
.ękę młodzieńcowi

biU fcJtuoiADT,
/Sączyły s/ę nasze spojrzenia i 
,c e  V1 m ocnym  usc/sku oyit 

nu dobrze, kiedy czułam jego 
jiepłą dłoń w swojej ręce. Ru* 
hiodziły po mnie dreszcze szczę 
,ęia. Wiedziałam ocrazu, że 
może ze mną zrcfc;ć, uo ztch -c 
ze nie byłabym w stenie się o 
pierać.

Rozmawialiśmy około dziesię 
siu minut, mm sit pokazała pa
ni, która weszła do lasu. Mio 
dzienłec spojrzał w stronę pam 
i rzekł do mme:

—  Przedstawię panł iwoją 
słi-strę!

Jaszcze jedna radość więcej, 
że to siofira, Już Się niczego 
nie obav/iałam, jednak chcia
łam uniknąć poznania siostry: 
wydała mi ii* sztywna i niedo
stępna

Prędko pożegnałam młodziiń I

MAi»l bzuwNE Eufii-CZuClfc,
-fi. S iĄ  U filó  C O S  O i  etN łfi.
jyiweiKa s.ę zbnżyła; pozna 
w  mioozienca!

W ychcazę po nieznanego pra 
wie mężczyznę, me zwracam 
awagi, czy miodei dziewczyn.* 
wypaaa tak rotić, czy me. i  u 
mnie nic nie obchodził...

Silna miłość zatana we mnie 
wstyd, la ę  pręano gościńcem 
<tu niemo- Aloj kochany chtop 
czyk idzie z odkrytą g.ową, bui 
uą czuprynę wiatr koiysze, jak 
lan złotych kłosów 

Dochodzimy do siebie, a ra 
czej dobiegamy. Witamy sią 
serdecznie, jakbyśmy się znal' 
od dawna. Adolf (tak mu było 
na imię) całuje mnie w obie rę 
c*. Ja nie bronię całować, nikt 
mnie me całował w rękę, on 
pierwszy. Zrobiło mi się głap'0 
lecz rąk nie cofnęłam 

A  on całował’ długo, namięt
nie Zrobiło mi się gorą o nn 
caiem ciele. Nie wiem, czy ze 
wstydu, czy z uczuć.

Dziś i on był śmiały. Wziął
ca, siadając aa konia. Prosiłam mnie pod ram ę orzycisnął roo<
lo, by przyszedł do mnie jutro, 
na co sie chętnie zgodził...

Wracałam do domu uradowa 
na. Zachwycałam się mm, wy
dał mi się inny od irężczyzn 
akieb znałam. Ten miły, deli

katny, istny aaioł. Wjechałam 
w  podwórze z triumfem ryce
rza. Zdawało mi sie, że z a w o - 
:OwaIam cały świut, że wszyst 
ko należy do mniej Czułam się 
bogatą!...
ZAGADKOWY MŁODZIENIEC 

Nazajutrz wstałam rano ucie
szona. Dziś o czwarte) m? 
przyjść mój ukochany! Będzie
my tylko sam sam. długo, aż 
do wieczora! lie to godzin cze
kać! W oczekiwaniu zwykle go 
dzlny wloką się pomału. Cze 
k cierpliwie, aż nareszcie 
nadeszła upragniona godzina 
czwarta. Ja już dawno ubrana 
stirannie, jak tylko umiałam 
sie wystroić- 

Siędzę na ławce, niby czytam 
książkę, a nic nie Wiem, co w 
niej pisze Moje oczy więcej

aiitrzą na bramę, niż na litery, 
ie jestem pewna, czy przyj

dzie. To mnie męczy. Już po 
czwartej a jego niema! Znów 
chodzę po sadzie nerwowo, idę 
na gościniec. Widzs sw oddale
niu sylwetkę ludzką. Nie mogę 
poznać, bo  daleko.

Coś dla pani

Moda obnażanych oUv-w ma ngaal 
rwofe zwotenn'c-k Ot<) szyk°u nt wy 
kończeń1* wydekoltowane! rnkn. Ro 
lorouie ak "m 'tk ' tworzą rz e  k'. a " 
wleczone pite*  tukn ą — spadają ja

ko fzarla.

no do twego boku. Kiedy czu
łam bliskość kochanego chłop
ca przy swoim boku. znikła do 
reszty

D Z I F  w r .Z \  DI TM A.
I ROZUMOWANIE 

Szłam upojona szczęściem, że 
go m, m tak blirko siebie Nie 
myślałam, co móże nastąpić w 
przyszłości.

Mijaliśmy właśnie młyn Ste 
fana, a raczej jego ojca. Nawet 
nie spojrzałam w tę stronę 
Weszliśmy w podwórze. Chcia 
łam skręcić dp sadu na ław.ię 
lecz sprzeciwił się temu Adolf 
1 rzękł ze woli w mieszkaniu 
posiedzieć. W obec tego weszli 
rmv do mieszkania.

Pokoj przybrałam kwiatami 
specjalni# dla ukochanego. Za 
-uch z/rw5nvch kwia
tów odurzył nas. A dolf snać lu
bił kwiaty, oglądał je pokolei. 
rozkoszował się róż?m; roino 
barwnemi Cieszyłam się, że 
kwiaty go interesują, tem je
szcze więcej poKochałam go 
Z zachwytem śledziłam każdy 
jego krok,

ROZCZAROW ANIE 
Siedlismy na otomanie blisko 

siebie. Często nasze spojrzenia 
łączyły się. Bałam się, że zem 
dlfcję. Kazd* iego spojrzenie ta1 
działało na mnie, jak prad elek 
tryrzny.

Powtarzałam sobie w  myśl:
—  Ach, te cudne, szare oczy 

Pragnę je całować, calowa? 
choćby do śmierci! O innej mi
łości nie m:ałaro pojęcia

Tymr.zesem mój młodzieniec 
siedzi obok mnie skromny, obo 
jętny, mało na mnie zwraca u 
wagi,

OBUDZIŁ SIĘ WIT MNIK 
INSTYNKT KOBIECY.

Zaczęto mnie to denerw ,wać 
Myślę: pewnie rot się nię do 
dobaro! Postanowiłam go kokie 
lować, wiele tylko możności, co 
m( nie szło łatwo, gdyż w tym 
kierunku nię byłam zupełnie 
świadoma.

Niestety, i to mc nie pomo
gło Rozmowa nasz/, m ala cha 
rakter poważny. Ja rhc-ałam 
usłyszeć z iego ust jakieś czułe 
slowka, a tu nic.

—  Zagadkowy mężczyzna! — 
domyślałam. Pocieszałam sic 
drugą m ślą: — Jakbym mu sie 
oie nodobąłe, toby nie przy 
rze-fł.

eden zabierze moie serce iic 
A/ieki, że iemu lednemu o<o 
wiem? przez tyle lat, choć od 
^.crysztgo we|//enia wieuzie 
am, ze ,estPim iego ciałem • du 
izą. Nigdy w życiu to roi si, 
o t  zdarzyło, by choć błyskaw. 
rznie o tero pomyśleć Ty.n ro 
-li nie zr.atam 1 dobrze mi z ten 
było, póki nie znałem uczuć 
-mysiowych...

Aż tu naraz zjawu się aniot 
;zy też szatan 1 już jestem w je 
?o sieci! A on, on snać tego nh
:zuie

z nur 
rozma 
dowie 
Adolfa

Po długiej rozmowie 
bo całe cztery godziny 
wialiśmy sam na sam. 
działam się od swego 
wiele

T /  JFM NX 
TYCZĄCYCH JEGO OSOBY
Opowiedział mi dużo ciękawyc* 
rzeczy o swej rodzinie. Adołl 
byt rosjaninem, jego ojciec zai 
mował wysokie stanowisko j  
Radomiu AJolf nie był Adoi 
fem. Żył pod przybranem imie 
niem Tego wymagały itudjw 
Pomimo tego. co mi jeszcze r 
sobie opowiedział, nie zraziłan 
się tern, a nawet odwrotnie: je 
szcze mneniej pokochałam g/. 
Uczułam w sobie jakby litość 
Zdawałoby się, że tak piękny 
młodzieniec, materialnie meza 
leżny, powinien być najszczę 
śliwszym pod słońcem, tymcza 
3em było inaczej! Miał swc,c 
osobiste tajemnice, które go gny 
biły i rot pozwoliły być szczę 
śliwym, jako mężczyźnie w ro? 
kwicie wieku. Bc k*żdy męż 
czyzna, uważam, kiedy mą 2} 
lata jest w sile wieku naipsęk- 
niejszego A mój Adolf, zresz 
tą nie mogę więcej nic powie 
dzieć.

Ach, gdyby ktoś wiedział 
iak drprf e mi są ta wspomni* 
nia wielkiej miłości I poświęce
nia dla ukochanej osoby. One 
żyja do dziś i żyć bedą, choć 
bym miała setki mężczyzn bied 
uych, zamożnych, nięknych, ża
den z nich nie zdoła we mnie 
zatrzeć miłości, jaką żywię óo 
swego Adolfa. Jestem szczęśli
wa, że mogłam całować go 
pierwszy raz w swokm  życia 
ustami ezysfemi, jak łza, prze* 
•vko"o roeskalanen'!...

Kiedy wspominam słodkie 
hwile, przeżyte wsoólnia 25 
wyrr* ukochanym, cieszę się 
dezmiernie, że mogłam jemu 
i!erwszemu oddać oierwszy po 
'ałunek, iak również rjeszę się 

z tego, że me dałam swej nie
9 t » f p n 0 w J_

BYŁOBY T O  FAŁSZYWE, 
OHYDNE

'dyź go nie koehaałm Mfędzv 
1|mf tfrało rolę silne przyzwy 
-zaienie z obcowania w dzic 
ńnnych latach.

R O T S T A N T E  
Czyi mogę powiedzieć o no 

wodzie -a rz fgo  rozstania, lub 
'eż kim był mój ukochany chrop

zyk, .którego ^okochhłam lak 
■dnie7 ‘ ego me powiem r.#ez 
nego mim złamane życie ) s  
unie skpza) na więczu* k#er- 
iema i samotność.
Kiedy się zaczął rok szkolny, 

idoli wyiecha! 1UŻ niw do Ra* 
iomia, a do Warszawy Ruał 
io romt co dzień Moi* kolwiao- 
d śmiały się ze mnie, ie  itstem 
.udową, starsi plolkowali, że 
iiernozliwe, by bogaty Dan«cz 
nógł się ożenić z biedna az*ew- 
;zyną wiejską, w dodatku u»e- 
iczoną.

W ‘ em się gruoo mylili zna* 
omi: jego majątek, ani wy* 
iszta łcere nie przeszkadzały 
nam w szczęściu, Naezem szczę 
iciem było znalezienie się rów* 
nych istot o jednakowych po* 
ilądach.

Nikt o tera nie wii-dział, że 
nój chłopc yk bvł moim. wy* 
ącznie moim, ja zaś j<*go me* 
udzielnie, niczyja więcej do 

Iziś!...
Do dziś czuję {egc ram;ona, 

ak otaczały moiL s*y|ę, iego 
joiące jTocałunkj. W terczas wi 
(ziałam prawdziyzę szczęście!...

Po utracie ukochanego czyli 
po rozstaniu, wszystko we mnu= 
.aroarlo. Stałam sie martwą, 
chodząca mumią. Tak się jed-? 
nak stać musiało, bym go utra
ciła. Były pc temu r;ezłomne 
oowody, Wiem, ża i on mme 
kochał tak samo silnie. Niesie* 
;y, los chciał !” »>-»-e'i. Musieli
śmy siu poddać losowi, choć 
erzy ostatniem pożegnaniu wza 
;emn'e padały nam łzy z oczu.

Wiedzieliśmy oboje, że wcho- 
łzimy dobrowolnie na drogt 
cierniem usłaną.

Ostatni list otrzvmałam ? R c 
dl. Już moj Adolf był daleko, 
’ óżniej zag;nęla o 0’H. wieść. 
Dopiero sie dowiedziałam w 
lym roku oa pana Y. ie  on ży- 
e i iest tak samo samotny jak 

ia.
My obuie jesteśmy stworze

ni dla siebie, możemy razent 
iść drogą życia różami usianą.

Może mój ukochany przeczy
ta to, co o mm piszr i wróci do 
mnie, bo ja go kocham kocnam 
^ak samo iłorącą i płomienną 
nrłością iak niegdyż.

Muszę nakon;ec zaznaczyć, 
+e mói piękny Adolf nie byl 
mężczyzną, co  mu da niezbity 
dowód, że właśnie o nim pi* 
szę...

nfiTo
z a m l e  i t  f n  j

Jezwykłe sensacyiną odpowiedź 
ta naszą ankietę p. t  .

„B ir s k  unu c b  ha w  ecu 
pntynleir leck m „

Cop-awda mało sie z r a ł P-- 
a męskiem towarzystwfa. A 

iszczę mniei na flircie. Był to 
aierwszy mężczyzną, który 

''udził wę mnie uęzucja. 
Narazie nie myślałam, że on

PROGRAM
i 45 Pie|6 poranna 648 Moryca- 

6 32 C-imna*tyk*. 7.35 Cbw p*6 «ia 
mą. 7 50 Ko5car* r«ftl*npwy. 12 i0 
Koncert. 12.41 „Mały Srulek" — opo- 
wiadąnja dli dzieci ‘.303 D. c. kon
certu, 15-45 Muzyka lekka 17 00 Mu- 
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19 50 Wladom aportowe 3/Ó3 Obra
zek muzyczny p t ..Sao auatraicki >tfo ; koncercie ,tk< nsdawai 
rezerw :sty", 23 55 ,.J*k pra iuiamy w l io»rne a wtir*YBWłka w d 
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R A D I O  W Y
„SCb AftSTRJACKtJSGO 

REZERWISTY"
Wiadaóskia wajca, utwory ebarzjc- 

tarystyprna marora pułków auatraę-
kicli, dźwięki pobudki wo'sk'.w*| i syg 
natów złożą nię n# bardzo ciekawie 
zapowiadaiący sit obrażali muzyczny 
P- t. „S e" austriackiego rezerwistv‘ 
dz,4 p jodz. 7003. W audycii lei w -ź- 
mte udri.l zwięksrpna orkiaslrs salo-

HALINA RAPACKĄ
przypomni się słuchaczom w kr* '-im 

bedzie rad
iu 22 #łvc*-



GWAR NR.1 Wstrząsająca opowieść
o losach dziewczyny, odsłaniająca kulisy haniebnego handlu kobietanu

Dla Jakóba zarobek stu tysięcy franków nie 
był czemś nadzwyczajnem.

Zarabiał niekiedy nawet dużo większe sumy.
Taki, naprzykład, choćby dziesięcioosobowy 

transport z Polski czy z Łotwy dawał mu podobny 
lub niekiedy nawet większy zarobek.

Tvm razem wszakże ten zarobek specjalnie do
brze smakował Jakóbowi.

Przedewszystkiem dlatego, że był zakończeniem 
zmartwień, których długie pasmo przeżywał Jakób 
w  związku z Julą.

Było ich rzeczywiście bardzo wiele, więcej, niż 
kiedykolwiek.

Jego żona miała bodaj najzupełniejszą słusz
ność, twierdząc, że Jula była ich nieszczęściem 
Przez chwilę 'uż w to wierzył

Nie było wypadku, żeby która przyniosła mu 
tyle pecha, co ona.

Nareszcie miał nastąpić kres udręk tylotygod- 
niowych.

Był wszakże jeszcze jeden powód, dla którego 
ten zarobek tak dobrze mu smakował.

Mógł bowiem dać tern ostrą nauczkę londyń
skiemu magnatowi handlu żywym towarem Johnowi 
Atkiii sonowi.

Ten stary wyga chciał od niego wyłudzić taki 
rarytas, jak Jula za marne parę tysięcy franków.

Byłoby to najbezczelniejsze oszustwo.
Z wielkiem zadowoleniem myślał Jakób o tem, 

jak wystrychnął na dudka spryciarza londyńskiego.
Był to ,eszcze jeden powód, dla którego tak do

brze mu smakował stutysięczny zarobek.
A  teraz chciał Jak naiprędzej być w domu.
Prpgnął przedewszystkiem podzielić się z żoną 

radosną wiadomością.
Potem —  zjeść obiad i dostarczyć uczciwie Julę 

czekającemu Arturowi w umówionym terminie.
Nie namyślając się więc dłużej, złapał pierwszą 

przejeżdżającą wolną taksówkę, wskoczy! do niej. 
podał adres i zawołał:

—  Jazda pełnym gazem, bo mi się bardzo śpie
szy!

Miał słuszność, popędzając taksówkę, bo rze
czywiście żona czekała na niego w domu z wielką 
niecierpliwością.

Wiemy już, że interesowała się tą sprawą bar
dzo i chciała koniecznie się dowiedzieć, czem sie to 
wszystko skończyło.

Oczekując z napięciem rozwiązania całej tej 
przykrej historii, z całem natężeniem nadsłuchiwała, 
czy nie usłyszy dzwonka, zwiastującego j<|j przyby
cie męża.

W reszcie zadźwięczał.
Usłyszała go z radością...
Zwiastował jej bowiem pomyślny wynik.
A  skąd to wiedziała? .
Znała już bowiem dzwonki mężowskie.
Inaczej brzmiały przy złym, a inaczej przy do

brym interesie.
Dzwonek dzisiejszy był z tego drugiego rodzaju.
Wyczuła w nim odrazu, że wszystko się dobrze 

skończyło.
Pobiegła mu więc na spotkanie szybko i zaraz 

po otworzeniu drzwi sama już zawołała:
—  Aha, więc dobrze? Wszystko dobrze? D o

stałeś pieniądze? — pytała raz po raz, nie dając 
mu wcale dojść do słowa.

Widząc, że nie przerwie inaczej potoku słów 
i pytań żony, — Jakób odrazu wyjął z kieszeni pacz
ki banknotów i pokazał je żonie.

Nie czekając na żadne objaśnienia z jego stro
ny, wyciągnęła ręce ku pieniądzom i zawołała:

—  Daj mi, daj!...
—  Zaraz, zaraz —  usiłował ją mitygować Ja- 

kob i zapytał — należy ci się co?
—  No chyba —  odparła zadąsana —  czy mo

żesz nawet wątpić o tem, żc należy mi się prow;zja'i 
Przecież to był mój pomysł. Tak czy nie”7

Jakób przyznał jej słuszność z uśmiechem, mó
wiąc:

—  Tego ci bynajmniej nie zaprzeczam, nie wie
działem tylko, że to takie pilne.

—  O. nawet bardzo, bo właśnie potrzebuję pie
niądze na strój ślizgawkowy.

—  Gdzież jest już teraz ślizgawka9
—  Lada dzień będzie. Widzisz sam, jaki teraz 

mrozik trzyma, więc już najdalej za parę dni będzie 
ślizgawka. Już nawet w lasku buloriskim robią przy
gotowania. Sama widziałam na rannym spacerze. 
Wygładzają teren i polewają wodą. Za jakie trzy 
dni będzie gotowa, a ja p^zez brak kostjumu ślił, 
gawkowego będę musiała stracić parę dni. Dlatego 
taki pośpiech.

—  No, dobrze, dobrze —  powiedział Jakób 
udobruchany.

Wyjął z paczki banknotów jakie pięć tysięcy 
i dał żonie, pytając:

—  Czy to wystarczy?
Ona spojrzała, przeliczyła i zawoiala:
—  Co?! Ile ty mi dajesz? Wszystkiego pięć ty

sięcy? Cóż ty sobie wyobrażasz?
— Wydaje mi się, że to powinno wystarczyć na 

strój ślizgawkowy, nawet gdyby był przetykany 
prawdzlwemi perłam: i bry antami.

—  Cóż ty udajesz głupca? Myślisz, że mi jeden 
kostjum wystarczy na cały sezon? Któraż to kobie
ta chodzi cały sezon w jednym i tym samym stroju 
na ślizgawkę.

—  Prawdopodobnie taka, która nie ma dru
giego...

—  Ale ja się do takich nie chcę zaliczać. Zie- 
sztą, mogłabym nawet zażądać od ciebie o wiele 
więcej pieniędzy za ten pomysł, jaki ci dałam i na 
który sambyś na pewno nie wpadł.

Jakób zrobił kwaśną minę...
Widział wszakże, że niema rady, trzeba bedzie 

spełnić życzenie żony...
Dał jej więc jeszcze parę banknotów...
Chwyciła je łapczywie, poczem wykręciła się ua 

pięcie.
Jakób zawołał:
—  Chcę, żebyśmy zaraz zjedli obiad, bo muszę 

zaraz po obiedzie prędko iść po Julę, zabrać ją i do
starczyć temu chłopcu za jego pieniądze... A to iest 
sprawa tak ważna, że nie mogę jej nikomu zaufać. 
Muszę ją załatwić sam...

Dalszy cięg jutro

POŻERACZ SERC KOBIECYCH
Powieść-reportaź z tajników potwornej afery w świecie arystokracji

PODSTĘPNE PODDANIE SiĘ
Montemort nie widział dla siebie żadnego ra

tunku Już wyobrażał sobie, ,ąk do pokoju wpada 
u. mo barykady z mebli, rozwścieczony Noderski. 
Nóż trzyma w ręku...

C.arki przeszły po skórze dyrektora, zimny pot 
ponowme zaperlił się na jego czole.

—  Zginąłem! —  wyjęczał cicho.
Ten jęk usłyszał Noderski
—  Jęcz teraz, łajdaku!... Jęcz!.. Za chwilę sta

niemy oko w oko!.,. Czemu nie strzelasz? Strzelaj! 
Strzelaj!.,. Ha, dostaniesz się nareszcie w moje rę
ce!... Odpowiesz mi za nią!... Odpowiesz, coś kazał 
z nią zrobić!,..

Montemort słyszał każde słowo i nogi pod nim 
drżały. Podchodził do okna z zamiarem zawołania 
o  pomoc, spoglądał na puste podwórko i cofał się.

—  Sprowadzą mi tu na kark policję —  myślał, 
dygocąc, —  a wtedy nietylko aresztują tego warja- 
*a, ale i mnie. W  takiem podnieceniu będzie wy
krzykiwał naipotworniejsze rzeczy... Wszystko zdra
dzi... K io  wie, czy nie rozwalił mojego biurka, nie 
pootwierał szuflad, w których są rzeczy nie dd oglą
dania...

A  tymczasem Noderski to dłubał cierpliwie 
przy zamku, to całem ciałem rzucał się na drzwi, 
które pod ego naporem trzeszczały i mogły lada 
chwila p.iścić. Coprawda przysunięte meble zmniei- 
szały nieco niebezpieczeństwo, ale Montemort nie 
był go zbyt pewny.

• Nagle w  jego głowie błysnęła myśl:
—  Lepiej mu powiedzieć, gdzie tamci są!... Jest 

ich przecież trzech!... Pobiegnie do nich. Niech się 
oni z nim rozprawią!... A jeśli weźmie ze sobą ja
kich pomocników?... E, nie! —  rozumował. — Jest 
taki rozgorączkowany, że pobiegnie jak warjat! . 
A  tamci go wtedy wykończą!... Sam Karol dałby 
chyba radę!... A będzie miał jeszcze dwóch do po
mocy W tedy wygrana będzie całkowita. Pozbędę 
się tej zmory!... Na pewno rzuci się na nich, będzie 
chciał im zrobić krzywdę, by się zemścić za tę 
dziewczynę!— Ale oni dadzą sobie radę!... Muszą 
tobie dać radę!...

Podszedł do drzwi i zawołał:
—  Słuchaj, Stefan!... Chcę ci coś powiedzieć! 

Przestań wiercić tym nożem!...
—  Gadaj! —  usłyszał glos, wydany przez zaci

śnięte zęby.
—  Powiem ci, gdzie oni sął...
—  Nie zelżesz?
—  Nie!... Zostaw mm,? tylko w spokoju!... M o

że jeszcze zdążysz!... Oni pewnie niedawno zaczęli 
tę zabawę!... Nie chcę z tobą walczyć!... Rozmyśli
łem się...

—  Ach, tak?...
—  Wsiadaj w jakikolwiek samochód i j‘edź za 

miasto w stronę Okęc;a... Za miastem natrafisz na 
ten dom. Przestań tylko!... I przysięgnij mi, że nie 
będziesz mi ani przeszkadzał, ani na mnie nasta- 
waM .. Pal cie sześć i twoją dziewczynę!. . Rób sobie 
z nią, co  ci się podoba!... Nie będę się więcej mie
szał do was. Mam tego wszystkiego dosyć!

—  Nie wiem, czy ci mogę wierzycl...
—  Możesz mi wierzyć choćby dlatego, że nie 

chcę się więcej narażać tobie. To cię nie przeko
nywa?

—  W ięc gadaj dokładny adres!...
—  Montemort zawahał się.
—  Pamiętaj — wołał Noderski —  jeśli zełgałeś, 

jutro nie będziesz żył!... Znaidę cie wszędzie! Nig
dzie sir przede mną nie ukryjesz!... Wszystko mi jed
no!... Niech zgniję w więzieniu, ale ciebie zakatru
pię!...

—  Powiedziałem ci prawdę! —  zawołał przez 
drzwi Montemort.

—  Jeśliś tak postanowił, otwórz drzwil
—  O, tego nie zrobię!...
—  Otwórz drzwi na dowód, że nie będziesz 

łgał! Nic ci nie zrobię. Chcę tylko, byś mi noyuedzial 
ten adres oko w oko.

Montemort namyślał się chwilę.
—  Jeśli przysięgniesz, re nic mi me zrobisz — 

powiedział wreszcie, —  otworzę!...

—  Przysięgami
Montemort odsunął łóżko, szafkę nocną, prze

kręcił klucz i stanał na progu, gotów każdej chwili 
ponownie zatrzasnąć drzwi, w ręku trzymał rewol
wer raczej dla postrachu, gdyż bez kul rewoiwe- 
ly ł  tylko bezużytecznym kawałkiem stali.

—  Masz dowód, że nie kłamię —  powiedział 
Montemort, rzucając zdumione spojrzenie na potwor
ny nieład w swym eleganckim, kosztownym gabi
necie.

—  Dobrze!.. Wierzę ci!...
Po otrzymaniu adresu Noderski wybieglj nie 

zamykając za sobą drzwi.
Montemort postawił przewrócony fotel i usiadł 

Odetchnął głęboko.
—  Gdyby miał rewolwer, może powystrzelałby 

ich jak kaczki!... Bez broni dadzą chyba sobie z mu 
radę!... Szkoda, że me mają tum telefonu. Lepifjby 
było ich uprzedzić, że Noderski chce im złożyć wi
zytę. Przygotowaliby się odpowiednio. Wpadnie na 
nich zupełnie nieprzygotowanych!... Nic im jedr sk 
nie będzie — pocieszał się. — Ale jeśli Noderski 
przyjedzie tam za późne? Jeśli woadnie we wście
kłość i da sobie z nimi radę?... W tedy przyjedrit 
tu znów do mnie?...

Montemort zerwał się pośpiesznie z fotela i po
biegł do telefonu, Połączył się ? rzucił krotko przez 
telefon:

—  Obydwaj Jóźwiacy niech aatyćnmiast przy
jadą do mnie.

Podszedł następnie do drzwi i staranni* le 
zamknął.

— W  razie czego te dwa diaby wystarczą mi 
do obrony — myślał, wracajac do gabinetu, który 
począł doprowadzać do porządku.

Tymczasem Noderski wybiegt na ulicę, wsiadł 
do samochodu i kazał swemu szoferow; jechać jak 
najszybciej w stronę Okęcia.

Siedział za nlecami szofera, nachylony ku nie
mu, zachęcając go do coraz szybszego biegu.

Dalszy ciąg nastąpi
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S e n s a c j e  w  C a v o s
Polska zwycięża Niemcy 3 : 1 ,  Włochy remitu a

z  Francja 1 : 1
DAVOS. W  Davos w drugim 

dniu hokejowych mistrzostw 
•świata, drużyna Polska spotka 
ła się z Niemcami i po zaciętej 
walce, mecz wygrała w stosunku 
3:1. Zwvcięstwo Polski było zu 
pełn e zasłużone.

W  pierwszej tercji Polacy 
prowadzili 1:0, dzięki strzałowi 
Stupn-ckiego, potem w drugiej 
tercji Marchewczyk zdobywa 
drugą bramkę, a Sokołowski 
trzecią, podczas gdy dla Niem
ców pada jedyna bramka. W  
trzeciej tercji, mimo dalszej 
przewagi drużyny polskiej, wy
nik pozostaje niezmieniony,

W  innych meczach niedziel
nych wyniki były następujące: 

Włochy —  Francja 1:1, Kana 
da —  Łotwa 14:0, Czechosłowa
cja —  Rumunja 4:2, W ęgry —  
Szwajcar ja 1:1, Austrja —  Bel- 
gja 6:1, Szwecja —  Holandia 
6 :0.

Tabela rozgrywek w poszcze
gólnych grupach wygląda rastę 
pująco:

grupa 1) W ęgry 2 gry 3 pkt 
*t. br. 7:1 2) Szwajcar a 2 gry 
3 pkt st. br 7:2 3) Szwecja 2 
gry 2 pkt st. br. 7:6 4) Holandja 
 ̂ kry 0 pkt st. br. 0:12,

H grupa 1) W łochy 2 gry 3 
pkt st. br. 3:1 2) Franci a 2 gry 
3 pkt st. br. 4:3 3) Polska 2 gry 
2 pkt st. br. 5:4 4) Niemcy 2 gry 
0 pkt st. b®„ 1:5

III grupa 1) Czechosłowacja 
2 gry 4 pkt st. br. 6:3 2) Austrja 
2 oty 2 pkt st. br 7:3 3) Rumu- 
nj* 2 gry 2 pkt st. br. 4:5 4) Bel 
gja 2 gry 0 pkt st. br. 2:8

pkt st. br. 18:2 2) Anglja 1 gra 
0 pkt st. br. 2:4 3) Łotwa 1 gra 
0 pkt st. br. 0:14.

Dziś w poniedziałek, w ostat
nim dniu rozgrywek grupowych 
odbędą się mecze następujące: 
Szwajcarja —  Holandja, Ss we 
cja —  Węgry, Polska —  W ło
chy, Francja —  Niemcy, Cze

chosłowacja —  Belgja Austrja 
—  Rumunja, Anglja — Łotwa. 
Narazie Czechosłowacja i Kana 
Ja weszły już do rozgrywek w 
dwóch grupach półfinałowych, 
rozooczynających się we wto
rek Z każdej grupy do grup fi 
nałowych wchodzą po dwa klu
by.

W a l n e  o b r a d y  l i g i
W dalszym ciągu obrad wal 

nego zgromadzenia Ligi FZPN, 
odoyły się wybory do nowego 
zarządu, które dały wynik na
stępujący; prezes, pułk. dr Żo- 
łędziowski, vice-prezes — mjr. 
Porębski i kpt. Kublin, sekre
tarz — kpt Słoniewski, zaslęp 
ca —  p. Krug, skarbnik — dr 
Rokita, zastępca p. Wydrych, 
członkowie: pp. Mosin i dr. f.usł 
garten, doradca lekarski — dr. 
Luxenburg, kapitan związkuwy 
inż. Przeworsk* wydział gier i 
dyscypliny —  kpt. Kublin (prze 
wodniczący), Smid, Szenajch,

Kalbarczyk bije dwa rekordy polskie
W  niedzielę, w drugim aniu 

łyżwiarskich mistrzostw W ar
szawy w jeździe szybkiej wyni
ki były następujące:

1000 m pań —  Nenringowa 
2:08,2 2) Lipstadtówna 2:16,2.

3 km pań —  Nehringowa 
6:38,3 2) Lipstadtówna 7:25,2.

1000 m panów —  Lisiecki 
1:48,7 2) St rzyżewski 1:49,2 3) 
Michalak 1:49,1 4) Kazimier-

SląsK —
W Cyrku rozegrany został 

w  niedzielę międzymasrtowy 
mecz bokserski Warszawa — 
Śląsk, zakończm y zwycię
stwem drużyny śląskie) w  sto
sunku 9:7. Warszawa wystąpi
ła w osłabionym składzie bez 
zawodników Skody (Sewery- 
niak, Czortek, Bąkowski) oraz 
bez Rotboloa Nadto 4 punkty 
straciła Warszawa wskutek 
nadwagi zawodników w  wa
gach muszej i koguciej, zaś w 
zespole śląskim

czak 1:57,1 5) fcerelmai, 2:04,1.
3 km panów: 1) Michałal

9:58, 2) Lisiecki 10:02 3) Strzy
żewski 10:25 4) Kazimierczak 
11:19,8 4) Perelman 12:05,8.

W  klasyfikacji ogólne wśród 
pań wygrała Nehringuwa przed 
Lipstadtówną, a wśród panów 
Michalak przed Lisieckim i 
Strzyżewskim. W  klasyfikacji 
zespołowej wygrała Polonia 20

pkt przed ŻASS 8 pkt i Warsza 
wianką 4 pkL 

Poza konkursem Kalbarczyk 
poprawił dwa lekoidy polskie, 
osiągając na 500 ir.tr 49,2p‘.j. o 
0,1 sek. od rekordu Jmewicża 
z przed U lat. zaś na 3 km 
5:22,2, t. j. o 9 sek. leoiei od 
własnego rekordu. Nadto Neh
ringowa os ągn«?ła b. dobry czas 
na 500 m —  61,2 tak.

brak było
IV grupa *1) Kanada 2 gry 4 1 przedstawiciela wagi ciężkiej.

Nledz’ elne imprezy w  st l :cy
MECZE HOKEJOWE 

K  rsittriaaka —  ŻASS 4:0 (1:0, 
2:0, liO). M eci o mistrzu jtwo klaev 
A wykazał macana przewagę War- 
izawianiki.

Polonia —  Legli rezerwa 6 2  fisi 
2:1, 2:1). W Legjf tytko Szenajch, 
który zdobył obłe iw .„mad z pierw
szej drużyny, reszta z drugiej, Biam- 
ki dila Polon i zdobyli Krygier (4), Ba
ryłko i Gregołajti*. Sędzia p. Lale-
WłCŁ

Marymont —  Gwiazd* 5:0. Mecz 
rozegrany na bciekit Skry,

Iskra — Makabi 1 :0 .  _ _ _
ROZPOCZĘCIE TURNIEJU 

SIATKÓWKI 
W niedzielę w sali ośrodlka wf roz

poczęty został zfanowy turniej siał-

kówłd e puhar PZGS <fla okręgu war 
szawskiego. W siatkówce kobiecej 
AZS poikonał Grażyuę 2:0 i Makabi 
t O, a Polonia wygrała z Grażyną 2:1. 
W siatkówce męskiej PKW poikonał 
Przy* zło ić 2:0 Warszawianka —  La- 
gja 2:1, a AZS wygrał z Polonią 20. 
Dokończenia zawodów w sobotę o 
godz. 17 i w i iedzieilę o godz. 9 rano.

MECZE ZAPAŚNICZE

W  meczach zapaśniczych o druży
nowe mistrzoetwo Warszawy w nie
dzielę w sali L.gji, Policyjny KS po
konał SA rę 15:7, rat Leg,a zremiao- 
wała z Rywalem 10 10 Były to me
cze o mistrzostwo krasy B- Sędzio
wał p. Ziółko wa'u

Wfedomości z  prowincji
LÓDŹ, _  W  Łodzi rozegrany w>- 

ctal w niedizirlę maca bokserski m . 
dzt IKP a Hakoahem, zakończony 
zwycięsiwean drużyny IKP w s-sw 
10:4. Najoitfcaweze wyniki to dwa 
remisy, a a u n i n w i  m ędzy Go4- 
triedem a Baidrodkim oraz między 
Spodenki: v ozem i Pagonem.

POZNAŃ.   W Poznanfu w  me
czu hokeja lodowtago Lcohia poko
nała Stellę (Gniezno) 2:1 (1:1 0:0 1:0).

KATOWICE. — W K aW icach  w 
meaau hokej* lodowego dirużyina Po 
gomi pokonała Śiląski KH. 2 0  (1:0 lrf) 
Oś)). Ooie bramki dla Pogoni zdobył 
om , piłkarz WiUmowskt.

KATOWICE. —  W  meczach p-ka- 
ah-ioh- ua Śląsku Naprzód pokonał 0 -  
rze! 6,i (2:1), a Fsgoń (Nowy BrUwa) 
eoflooaała IFC Katowice 4:3 (32).

LWÓW. — Na welinem rgromadze- 
Lwow. Olkr. Zw. PtMci Nożnej po 

'wzjęto uchwałę don aganfa się a* 
'u n e rn  (Bgromadaeniu PZPN r.r/es.e- 
™  asjtoooBpj t~ '\Z w piłkarskich.

»■
_  Na w-afa-m zgro- 

Śląsk. OZPN wybrano na 
**wp. ŻóJUezka, a «  wic

prezeeów pp. g j j .  j s îałMŚa. Pe

ffta_.uw.ooo wypowiedzieć ełę prze
ciwko m/cmuinj, eędziów piłkarskich 

ZAKOPANE. W  Zakopanem odbyły 
sie w niedzielę zawody narciarskie 
dla młodzieży, których wyniki były na 
stępujące-.

bieg pań 6 km 1) Mi tykówna 48:48 
2, Perausó-yna 32:29 3) Konó.-na, 4J
Bachledówn*.

bieg panów 13 km 1) Wawrytko (Sc 
kółl 54:55 2) Sitarz (Wisła) 5t>-06 3) 
Motyka J (Sokół) 4) Kloeek 5) Ga-

bt *  dziewcząt 3 km 4) Domaniew
ska 2) Krzeptowska,

bieś chłopców do lał 12 —  1) Da- 
niel Krzeptowski 2) Skupień,

bieg chfopcół di lait 16-iu .)  Ge- 
wont 2) Kula 3) Kr-piel, 

ekoki chłopców na skoczni na Lip
kach: 1) Ro:cewici nota 42, *koki 11 
ł 11,5 mtr., 2) Kula nota 41,5 3) Da
niel Krzeptowski 4) Gewont.

DANC7NG PRASY SPORTOWEJ
Dancing prasy epo; łc wej, zorgani

zowany przez Zarząd OJdz. W* raz 
w dn. 10 stycznia r. b. na rzece. Fun
duszu Samopomocy Koleżeńskiej przy 
niósł około 400 zł. czystego ry«Vu- 

Dziękt tej udanej in prezie Fundusz 
Samor a mocy Koleżeńskiej cottal wy
bitni* wBao cr uszy.

Warszawa 9 : 7
Wyniki walk były następu- (W) zdobywa punkty valkove-

jące:
Waga musza: Welgrin (S)

zdobywa punkty vał)koverem 
z pov odu nadwagi Krysika 
(W), a w spotkaniu towarzy- 
skiem wynik był remisowy.

Waga kogucia: Jarząbek (S) 
zdu/bywa punk' y vałk Dvcrem z 
oowodu nadwagi Małeckiego 
(W), zaś w spotkaniu towarzy
szem  wynik był remisowy.

Waga piórkowia: Rudzki ($) 
po bardzo ładnej obustronnie 
walce wygrywa nieznacz,me z 
Kazimierskim (W).

Waga lekka: Białas (S) remi 
suje z Fabisiakiem (W) po nie
ciekawe! walce,

V aga połśrednia: Bieniek
($) wygrywa z Wrzoskiem (W) 
po słabej obustronnie walce.

Waga średnia: Pilnik (W) 
zwycięża Swirk? (S) na punk
ty. Pilnik przeważa przez całe 
trzy rundy.

Waga półciężka: Dorcba
(W) zwycięża na pkt. Kurka
(ś).

Waga ciężka: Dziewulski

rem wskutek braku przeciwni
ka.
: Sędziowali w ringu na zmia
nę pp. Sachnowski (Warszawa) 
i Wiener (Katowice).

Wolanin. Lergtal, Eys nŁ 
Komisja rewizyjna — pp. Ko
nopka, Wawrykiewicz, dr. Zau
fa! kpt, Partyka, kpt. Gawroń
ski. d

Delegaci ns walne zgromadzo 
nie PZPN-u: pułk. Żołędziowr. 
ski, Fr. Gemza, Rosenstock, W q 
j akowski, Obrubański.

W rozpatrywaniu wniosków 
na walne zgiumadzenie PZPN, 
Dostanowiono wVDOwiedzieć się 
przeciwko karencji dla graczy o 
raz przeciwko projektowi usu
wania klubów fabrycznych, nato 
miast odnośnie sprawy zniesie
nia autonomji kolegium sędziów 
— pozostawiono delegacji wol
ną rękę.

Wniosek Warszawianki o po 
zostawienie liczby klubów ligo
wych 11-tu, został przez klub 
wycofany.

W YJa ZD n a s z y c h  
NARCIARZY 

DO NIEMIEC
ZAKOPANE. Wa wtorek, 22 b. t u  

rano wyjeżdża z Zakopanego poIskL 
reprezentacje narciarska, w ikładzie 
8 osób poc kierunkiem inż. Ramzy i 
dr. Macudziskiago. Zawodnicy naai b f  
dą w Gannitch Partenkirchea We 
czwartek.
SUKCES ŚLĄSKICH HOI OSTÓW

BYTOM Drużyna hokejowa Śląsriw- 
go KH tfościła wczorai w Bytomia, 
gdzie pekonała Beuthen 09 w atoauA 
ku 3:2 (1:1. 2:0. 0:1).

MECZ HOKEJOWT 
W PRUSZKOWIE

W Prufrkowie w meczu hokeiowym 
drużyna Skry pokonała Z ncz w sto
sunku 18:2.

Dcroczny sejmik piłkarzy
Walna zgromadzi- i« Warszawskie

go Oar. Zw. PiSki Nożnej odbyło srę 
w niedz:elę po południu, w lokalu ZZ 
i przeciągnęło się do późna w nncy. 
Zemanie otworzył prezes, d y .  Fren
kiel ooczen. na przewodniczącego wy 
brano inż Kuchara.

W  sprawozdaniu komisji rewizyjnej 
wskazano na szereg niepotrzebnych 
wydatków zarządu, a następnie w dy

skusji poddano krytyce dzła* łoohl 
zarządu. Imicn-eoi zarządu odpouła 
dał dyr. Frenkiel.

Po dvskusji udzielono abso iłorjum
ustępującemu zarządowi, a nasiępnte 
przystąpiono do długiej debaty nad 
wnioskami na wali e zgromadzanie P- 
Z. P. N. Zarząd PZPN reprezentował 
na zebraniu pułk. Żołędziowsai.

Zawody narrarskie w Zakopanem
ZAKOPANE. W  Zakopanem] Bieg dla pań na 8 kim zgró- 

odbyły się, zorganizowane przez I madził 6 zawodniczek. Zwycię*
Narciarski Okręg Podhalański, 
zawody narciarskie, o  odznakę 
sprawności.

Bieg 12 kim., do którego sta
nęło 30 zawodników, wygnał Wa 
wrytko (Sokół) w czasie 54:53 
przed Sitarzem (Wisła) 56:08.

Wieści  z z a g r a n i c y
Między węgiemskim rw:ązkiem pił- | ki, mianowany soetał profesorem uni 

ki oożmej a O. T T, 'naiwyżaza u -  wereytetr Neapolitańslc ego. Facelii
wyikładia, oczywidoie, o aporcie.

Barna i Glanez, węgierscy żongle
rzy piłeozdri celuloidowej pieszą s ę 
wiellciem powodzeniem w Ameryce 
Po udanych występach w Nowym 
Jornu. Węgrzy udali »ię do Clev® 
land, a następnie do F ladelfii, (fd-e 
rozegrany został oificialny mecz W ę
gry —j Ameryitta zaikończony o-cizywi- 
Soie ew oięstwem madizńarów 5:0 
Tym ‘.amym wynikiem za/kończyło 
« ę  spotikanae rewanżowa rozegrane 
w 01  Cwy.

Paryski Ra<tng Chk- ma ałemało 
kłopotu ze swym bramkarzem Hide 
nem. Po ostatnńo wykazar~j słabej 
tonrłe postanowiono degradować- Hi 
den a do dru^eś druźvuy. Tymoras-m 
Hiden w,1cazdł w ubiegłą niedzie’ e 
o -niew -jrcą formę która przypom
niała tw etne czary., „bożyszcza W-ed 
n‘* “ w „W-undorteami-e" Weg’ 1̂""'1' '  
trużrra Kwr^st, która się spotkała 
z rezerwr Raoing-u uzyskała zaled
wie r -"i«. dr*f-V; włańnie zip-nikomitei 
gize Hidena. Pierwsza drożyna zai.

glsbratu-a ppoitu Węg-ier) wynikł po 
v aźny koi.fl.ikt ra tle wyjazdów dru 
żyr węgierskich zagranicę. Okazało 
się bowsem, ł e  drużyny „Ksp®*!" 
„Atilla", 3 obwód i „Ofeo 11“ udały 
się "a tournee bez zewolenda O 1 
T W komsekwi mon tegoż O. T. T. 
wy«łał okólrilk do związiku piłki noż 
nej, zabraniający drrżymom wyrrac 
zagranicę. Faikt te-n wywołał wie'k-s 
wzburzenie w tfernoh Ugi węrj'er-
skisj.

Niamcy — Szwajcar)*, mfędzyipań- 
stwoy mecz piłkarski odbędzie się w 
Stu*t.garci» w przyszłą niedzielę 
Za-wody tę wzbuAziły tak koksalne
zażntoreiOY.an-e że juiż obecnie
wszysrtik e bilety w iloóoi 51-000 są 
5 rzedaa *.

Skład niemieckiej reprezentacji,
'est następujący: Bujuloh. Stithrh.
Schwarz, Gramilich, Mflnzeiberg
Appel. Lebner Siifinit Goinen Roh- 
weóder, Fatb Szyciu  graczy a tej 
'edenasiflu walczyło przeciwko Pol
sce.

Magda Lenkey, rnalkomita ptywacr 
ka węgierska, ust ano wda nowy re
kord na dystansie 100 mtr. st. dowal 

, tuffl. jo:i łając żwietny czas 109.4.
I facelii, anakondty płotican włoe-

żyła Zbytkowna (Sokół) w cza
sie 48:48 przed Perausówną 
(SNPTT) 52:29.

Bieg sztafetowy junjorów 
4 x 8  kim. wygrała sztafeta W i
sły v  czasie 1:47:46 przed ittta- 
feią SNPTT ł Sokołem.

Bieg junjorów dlu dzieci od 
10 do 13 lat, wygrał Daniel Jó
zef. Dla dzieci od 13 do 15 lat—  
Giewont Jan. Bieg dla dziew
cząt od 10 do 15 lat na dystan
sie 3 kim wygrała Domańska w 
czasie 26:03 przed Krzeptowską 
Janiną.

Obracfy o ik a r z y  
poznańskich

POZNAŃ. Walne zebranie po 
znańsUiego Okręgowego Zwiąa- 
ku Piłki Nożnej wybrało na pra 
zesą ponownie p. Sturmera.

W wolnych wnioskach poteoo 
no delegatom na walne zebrania 
Polskiego Związku Piłki Nożnei 
głosować za zmianą regulaminu 
finałowych rozgrywek o  wejścia 
do Ligi. Poznań mianowicie do
maga się, aby w wypadku, gdy 
dwie drużyny w fiiiale mają ró
wną ilość punktów, nie decyao- 

muisiała w meczu oristrzowskim p-z« v stosunek bramek, lecz nowa 
ciwko OlLnr|>ique — Marsvlii zado- | trzecie spotkani©, 
wolić się remisem, mimo znaemei n  . . ,
-  ewagi i oo e t , 1-ich I ,  ! ° ’ n.a  5 W y p o w ie -
minirt. Brarmtka.rz Cobane oudcił bo-1 clział się za zniesieniem a u tono* 
wiem fatalna* <Lugą bramką ł mji sęoziów.
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Peiar przy al. Florjańskiej
Anna Kuźnik, dozorczyni do

mu wezwała wczoraj rano straż 
pożarną telefonicznie, gdzie w 
realności domu Dra W ebera, 
przy ul. Florjańskiej 9, na par
terze w ustępie, od palącego 
się pieca koksowego zapaliła 
się ścianka drewniana.

Wezwana straż ogniowa ogień 
ugasiła.

Napad na plebanję
W miejscowości Tannsee na 

terenie wolnego miasta Gdań
ska grupa narodowych socjali
stów zażądała od katolickiego 
proboszcza dzwonienia w ko 
ściele*

Po odmowie napadła w ieczo
rem na plebanję, rozbijając o- 
kiennice i szyby i obrzucając 
proboszcza stekiem obelg.
Po nadejściu policji spisano pro- 
tokuł.

Składał fałip nmm
W  sądzie okręgowym karnym 

w Krakowie odbyła się wćzoraj 
rozprawa przeciw Karolowi 
Chachlowskiemu, 32-letniemu 
mu. arzowi z Kosocic.

Chachlowski oskarżony był 
o składanie fałszywych zeznań 
w czasie procesu komunistycz
nego w dniu 12 grudnia ub. r. 
przeciw inż. Kernerowi i tow. 
O sk. Chachlowski został wów
czas aresztowany na sali sądo
wej.

Rozprawę odroczono celem 
przekazania jej innemu sędziemu.

Rozprawie przew. s. o. dr. 
Bobilewicz osk. prok. Dulęba, 
bronił adw. dr. Pleszowski.

Fabrykantka aniołków 
przed sądem w Krakowie

Sąd okręgowy karny w Kra
kowie rozpatrywał wczoraj spra
wę Teodory Merg, lat 43, wy
robnicy z W oli Justowskiej, o- 
skarżonej o zamorzenie dziecka, 
które z tego powodu zmarło.

W  lipcu ub. r. przyjęła oskar
żona Mergowa od Janiny Kielar 
służącej, nieślubne dziecko c e 
lem wychowania go  za opłatą 
25 zł.

Oskarżona Merg morzyła dzie
cko do tego  stopnia, żew  krót
kim czasie zmarło.

Rozprawę odroczono celem 
przesłuchania świadków.

Rozprawie przewodn. s. o. dr. 
Bobilewicz, osk. prok. Dulęba.

Ząmftck samobójczy 
prokurenta BGK.

Na ul. G łębokiej 4 we Lwo
wie w mieszkaniu na II. p. do 
konał zamachu samobójczego 
Zygmunt Streer, liczący lat 58, 
prokurent Banku Gospodarstwa 
Krajowego. Lekarz Pogotowia 
przybywszy na miejsce wypad
ku, stwierdził zgon wymienione
go  bankowca.

Streer, pozostając w łóżku, 
‘ celnym strzałem z rewolweru, 
skierowanym w prawą skroń, 
pozbawił się życia._____________

K R O N I K A  K R A K O W A Ilustrowany
dwutygodnik

dla m łodzieży

Lekarz Krak. oskarżony o n M zw o Itn y  izbiej m ł o d y p & ŁA K
Niecodzienną sprawę rozpa

trywał wczoraj sędzia dr. Tra- 
czewski w sądzie okręgowym 
karnym w Krakowie.

Na ławie oskarżonych zasiedli 
Mai a Bańdo, służąca, Bujda T o 
masz, służący, oraz lekarz kra
kowski dr. Józef Gogulski, za

mieszkały przy ul. Starowiślnej 
1. 8.

Bańdo była oskarżona o to, 
że w roku ubiegłym pozwoliła 
na spędzanie swego płodu.

Bujda oskarżony był o to, że 
dał na ten cel oskarżonej Bań

do zł. 5G i wskazał jej lekarza. 
Dr.Gogulski był oskarżony o to 
że dokonał niedozwolonego za
biegu, skutkiem czego osk. Bań- 
d;. poroniła płód dziecka.
Sąd rozprawę odroczył. Osk. 

prok. Dulęba.

Skazanie inkasenta fabr. „Odul“
50-letni Jakób Hilberg, za

siadł wczoraj na ławie oskar
żonych przed sędzią dr. Tra- 
czewskim w sądzie okr. karnym 
w Krakowie, oskarżony o sprze
niewierzenie 6.000 zł.

Oskarżony Hilberg by ł inka

sentem fabryki „O d o l" , pienią
dze sprzeniewierzył od grudnia 
1933 r. H ilberg tłumaczył się, 
że pieniądze chwilowo, tylko 
zatizymał, chcąc ratować swą 
córkę, która chorowała na rop
ne zapalenie ślepej kiszki*

Ponieważ oskarżony Hilberg 
firmie ,,O d o l“  całą g <tówkę 
zwrócił sąd wymierzył mu tylko 
karę 6 mies. więzienia zawie
szając ją na 3 lata.

Osk. prok. dr. Panek, bronił 
adw. dr. Friihling.

Odroczenie procesu o katastrofy krzeszowicka
Dalszy ciąg procesu o spo

wodowanie katastrofy kolejowej 
pod Krzeszowicami nie mógł 
się odbyć spowodu nagłego za
chorowania sędziego wotante 
dra Kurzera.

Sędzia dr. Kurzer nadesłał 
wczoraj świadectwo lekarskie, 
iż jest chory na grypę i pi zez 
5 dni nie będzie mógł opusz
czać mieszkania. Z tego powodu

wyłoniła się konieczność przer
wania procesu na kilka dni.

W obec tego rozprawę odro
czono do dnia 29 stycznia, g o 
dziny 9 rano.

Napad rabunkowy
D o mieszkania Poleszki Bazy

lego m.eszkańca osady Horodno 
pow. stolińskiego w czasie jego 
nieobecności wszedł Ilczewski 
Jan lat 25, schwycił za gardło 
żonę Poleszki, Praksedę i za
groził jej że ją udusi jtżeli niu 
nie wyda pieniędzy. Na krzyk 
napadniętej rzucił się Ilczewski 
do ucieczki zabierając ze sobą 
kurtkę skórzaną i 41 zł gotówką. 
Napastnika zatrzymi.no.

Dwa włamania
Do mieszkania Bolesława Ka

linki sierżanta W . P. zamieszka
łeg o  w Krakowie przy ul. Ł o
kietka L. 7, włamali się nie
znani sprawcy, skąd skradli na
krycie stołowe alpakowe, jeden 
patefon, 1 pistolet automatyczny 
„F . Ni“  ogólnej wart. 280 zł.

Również do mieszkania Gra
bowskiego Stefana zam, przy 
ulicy Józef ńskiej L. 11, włamał 
się nieznany sprawca, skąd 
skradł 1 obligację pożyczki Na
rodowej na 50 zł. i 1 zegarek 
złoty damski ogólnej wart. 15C 
zł.

Dochodzenia prowadzi się.

5-clom dzieci atadnrek
W Rogowie, pow. no iechow- 

skiego, zdarzył się wypadek za
czadzenia 5-ciorga dzieci.

Anna Siudakowa napaliwszy 
w piecu wieczorem, zamknęła 
zasuwę i udała się do sąsied
niej wsi Przybysławice. Po po
wrocie do domu po 4 godzi
nach, nie mogąc się dobudzić 
dzieci, dostała się do mieszka
nia po wyjęciu okna.

O czom  jej przedstawił się o- 
kropny widok, wszystkie dzieci 
leżały nieprzytomne. Nieszczę
śliwa matka wszczęła'alarm, na 
który zbiegli się sąsiedzi.

Udało się odratować czworo 
dzieci, natomiast 4-letnia He
lena zmarła wskutek zaczadze
nia.

Waine dla zagrożonych 
eksm isją

Sąd najwy ższy przy rozpatry
waniu spraw o eksmisję wydał 
doniosłe tezy o prawie do mo- 
ratorjum mieszkaniowego. Izba 
I Cywilna Sądu Najwyższego 
ustaliła, iż bezrobotny może ko 
rzystać z moratorjum mieszkanio
wego, mimo że zaległość komor 
niana powstała jeszcze w czas>* 
gdy niebył bezroDot ym ( C . I 
1883 73).

Zasadnicze tezy zapadły w 
sprawie nędzy wyjątkowej u- 
sprawiedliwiającej zaległość w 
komornem. Sąd Najwyższy uznał 
że o ile lokator pracuje najwy 
zej po kilka tygodni rocznie 
nie stanowi to wypadku nędzy 
wyjątkowej. Sytuację taką uznać 
należy za nędzę trwałą. W in
nym orzeczeniu Sąd stanął na 
stanowisku, że nędza trwał? nie 
usprawiedliwia zaniechania o- 
płacenia czynszu najmu (C. 2
R w .2813-32).

Rewelacyjne uchwały  
związku lokatorów
W  lokalu Związku Lokatorów 

w Lodzi odby ło  się ogólne ze
branie. Uchwalono aby w naj
bliższych dniach podjąć wielką 
akcję w sprawie obniżki czyn
szu komornego o 50 proc. W 
sprawie tej wystosowany będzie 
umotywowany memorjał do Sej
mu. Postanowiono wystąpić z 
wnioskiem o przebudowanie wol 
■ ych mieszkań kilkupokojowych 
na pojedyńcze (jednopokojowe).

Pozatem zebranie uchwaliło 
wystąpić z wnioskami 1) o  roz 
szerzenie Ustawy o ochronie 
lokatorów na nowe i stare do
my 2) o umorzenie zaległego 
komornego bezrobotnym i 3) do 
konaniu remontu zrujnowanych 
domów i zniszczonych lokali 
na koszt właścicieli nierucho
mości.

Już wyszedł z druku CEN A EGZ. ZŁ 1.20

KALENDARZ
MARJANSK1

N A R O K  1935
w objętości 250 stron, wraz z kalendarzem ściennym.

K A LE N D A R Z MARJAŃSK1, zawiera kilkadziesiąt 
ilustracyj, oraz szereg zajmujących opowieści, 
humoresek, jak równi .ż szereg rad i wskazówek.

KALEND ARZ MARJAŃSK1 N A B Y Ć M O Ż N A  

w k i o s k a c h  krakowskich oraz
w admin. Ostatnich Wiadomości, ul. Na Gródku 2.

Cena 20 gr. 
Dó nabycia 

w e wsryatkich kioskach

Teatr m iejski ,,R«jski ogkid".

iipcrtnar kii knMicli
Adria: „Pieśń zdobywa świst".
Apollo „Rędzina kotizyldow ". 
Atlantic: „M elod je  «yg-ńskie“  i 
„W ielka rewja komediowa".
Bagatela ,Bunt w Szanghaju' 
rewja ,.A . B.C.“
Dem ioinierza „K siążę Boubauk". 
U tlen i. „N oc  w K airze".
P r o m ie ń  , Niewidzialny człow iek ' 
„N ow a płać".
słonko „ A .  L. 14 zatonęła".
S* ił „P rzeor K ordecki — 
Częstochow y"
Sztu k a : „Rawolacja śmiechu". 
U ciech a  „M łody las".
W a n d a  ..Czarna perła".
Z erza : „ p 0d kuratelą".

eraz

obrońca

Radjo
Kraków G. 6.45 Traasm. z W a-sz. 

7.50 Koncert 11,57 Hejnał 12.03Transm. 
z W ar.z 15,35 Pogadanka 15.41 Tr. z 

sz. 17.00 Muzyka 17 50 SkrzynKa 
techniczna 18,00 Poradnik turystyczny 
18,10 Wiadomości bieżące 18,15 T r„ z 
Wars" i Pozoania 19,50 Utwory skrzyp 
cowe 19,50 Wiadomości sportawe 20,00 
Transm. ze Lwowa i Warszawy 22*00 
Koaeert 23,00 Traasm. z Warsc.

Nocny i dzienny dyinr aptek
Apteka pad Złotym Tygrysem Szcze

pana,1-.. 1, pod Adiołem Stróżem Kw- 
ściuszci 18, pod Temidą Długą 66, 
pod Barankiem Mikołaj-ka 4, N iebie
ska Starowiślna 77.

Podgórze pod Koroną Rynek 9
Nocny dykna lekarzy

Dr. Ćwikliński A lfrfd  Kraszewskie
go 12 tel. 102 51. —  D - Eibeascl utz 
Staa. Rsdztwiłłowskn 17 tal. 119-01.— 
Dr. Sperlingowa Raohela Józefitów 19 
tal, 127-03. -  Dr. Stanowski Józef 
Łobzowska 42 tel. 174-42.

Prof. Leon Wachholz —  
honorowym profesorem UJ.

W czoraj odbyła się uroczy
stość uczczenia zasług wielkie
go polskiego uczonego, twórcy 
polskiej medycyny sądowej prof. 
dra Leona Wachbolza.

Specjalna delegacja UJ. z ło 
żone z dziekana wydziału le
karskiego prof. dra Olbrychta, 
z prodziekana prof. dra Latkow
skiego, z sekretarza rady wy* 
działu prof. dia Waltera i prof. 
dra Emila Godlewskiego przy- 
b> ła do mieszkania prof. dra 
Wachholza i wręczyła mu no
minację na honorowego profe
sora U J.

Sfraszli fj wypadek nkiliito
w fabryce

Tragiczny wypadek, który pe- 
ciągnął za sobą śmierć jednego 
z robotników w Gnaszyńskick 
Zakładach Ceramicznych pod 
Częstochową.. O to wbrew ob o 
wiązującym przepisom dwaj ro
botnicy zjechali z piętra windą 
z naładowanym wózkiem. W  
chwili gdy jeden z tychże ro
botników opuścił na dole win dę 
ta niezahamowana przez nikogo 
podniosła się automatycznie, 
przygniatając do krat 19 letnie
go Ludwika Mstyszczaka. Ma
ty szczak, który został porwany 
w chwili wychodzenia z windy 
doznał złamana żeber. Niesz
częśliwy zmarł w kilka minut, 
nie odzyskawszy przytomności.
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